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Rada Miejska podjęła uchwałę o likwidacji 
szkół filialnych w Rzednie, Samołężu i Wartosławiu

TRUDNE
Od kilku tygodni, środowisko wronieckie i nie tylko, bul­
wersuje temat oświaty. Podpisanie przez Prezydenta RP 
ustawy o reformie systemu oświaty (11 lutego) musiało 
dotrzeć i do tych, którzy w jej wprowadzenie nie wierzy­
li. Nadszedł więc czas, aby i na naszym „podwórku oświa­
towym” przystąpić do wielu zmian.

Odbyły się spotkania Zarządu Miejskiego i radnych Ko­
misji Oświaty i Kultury z dyrektorami szkół. Analizowa­
no nową sieć szkół, demografię w szkołach wiejskich, 
przedstawiano propozycje zmian i opinie na ich temat.

Ostatni tydzień przed sesją Rady Miejskiej (26.II.) wypeł­
niony był spotkaniami przedstawicieli władz miasta z ro­
dzicami uczniów trzech punktów filialnych: w Samołę­
żu, Rzednie i Wartosławiu.

Celem spotkań było poinformowanie rodziców o zmia­
nach w oświacie wynikających z ustawy o reformie edu­
kacji, o miejscu ich szkoły filialnej w aktualnej rzeczywi­
stości oraz powiadomienię rodziców o konieczności za­
mknięcia szkoły, do których uczęszczają ich dzieci. Re­
forma szkolna i ciągły niedobór środków na koncie 
oświaty wymusza podejmowanie tak trudnych decyzji.

Z n a cz n ie  p rz y je m n ie j d o k o n y w a ć  p rz e c ię c ia  w stę g i p rz y  
d rzw ia ch  n o w e j s z k o ły  n iż  j e  za m y k a ć  -  powiedział bur­
mistrz w czasie jednego ze spotkań.

K a żd a  w ieś , k tóra  m a k o ś c ió ł  i s z k o łę , j e s t  p ra w dziw ą  
w sią  -  mówili mieszkańcy. Wolą te maleńkie klasy, i nie 
ważne że są one łączone, bo -  jak twierdzą - większość z 
nich też tak się uczyła. Nie chcą, aby te małe dzieci czuły 
się zagubione w dużych zespołach klasowych szkół, do 
których muszą dojeżdżac^Zresztą w sprawny dowóz nie 
wierzą! (szczególnie w Samołężu).

Każda matka chce mieć dziecko niemalże w zasięgu 
wzroku, chce jego dobra, prawidłowego rozwoju, ocze­
kuje, aby bezpiecznie dotarło do szkoły i z niej powróci­
ło... Odpowiedzialni za te niepopularne decyzje są  jed­

nak przekonani o słuszności podjętej uchwały. W czasie 
spotkań z rodzicami padło wiele zobowiązań, które na­
kładają na władze samorządowe miasta i dyrektorów 
szkół dużą odpowiedzialność. Oto one:
• musi być zapewniony bezpieczny dojazd do szkół 

macierzystych
• musi być wyremontowana droga Rzecin -  Chojno, 

którą dowożone są  dzieci do szkoły (16 km odcinek 
drogi wojewódzkiej -  konieczna pomoc powiatu i 
województwa)

• plan lekcji musi być tak ułożony, aby dzieci jak naj­
szybciej powróciły do domów

• należy zabezpieczyć dzieciom opiekę w świetlicy w 
czasie oczekiwania na autobus, stworzyć warunki do 
odrabiania lekcji
w szkole podstawowej w Nowej Wsi musi być wy­
dzielone pomieszczenie na świetlicę i nowy lokal dla 
klasy „zerowej” ^

• środki finansowe z punktów filialnych mają pozostać 
na koncie szkół macierzystych

• kadra nauczycielska, w miarę możliwości, powinna 
być zatrudniona w szkole, do której trafią jej wycho­
wankowie.

Deklaracje złożone przez burmistrza Kazimierza Micha­
laka i dyrektorów szkół w Nowej Wsi, Chojnie i Biezdro- 
wie przyjmowane były z dużym powątpiewaniem. Jest 
jednak -  drodzy Rodzice - zasadnicza różnica - te dekla­
racje nie są  obietnicami bez pokrycia. Samorząd lokalny 
jest ustawowo zobowiązany do należytego prowadze­
nia szkół. Tworzą go ludzie wybrani przez społeczność 
i dla jej dobra mają obowiązek pracować. Nie chcemy 
takimi decyzjami oszczędzać na oświacie, ale racjonal­
nie gospodarzyć i poprawiać warunki nauki w placów­
kach oświatowych, a tutaj do zrobienia jest wiele. O tym 
jednak w kolejnych wydaniach naszej gazety.

Krystyna Tomczak



I LIGA
W  sobotn ie popołudnie, 6 m afca  - napast­
n ik  Arniki W ro n k i, P a w eł K ry sza ło w icz  
dw ukrotn ie m iał szczególne pow ody do ra­
dości; P ierw szy raz, gdy tuż przed m eczem  

nagrodzony został pucharem  za zw ycięstw o  
w pleb iscycie - Sportow iec R oku ’98 (zorgan i­

zow anym  p rzez redakcje Wronieckich Spraw i 
Gońca Wronieckiego). D rugi raz, gdy zdobył, ja k  się  

okazało , zw ycięsk iego gola dla sw ego  zespołu .
W inauguracyjnym spotkaniu przed własną publicznością Ami­

ca zmierzyła się z Ruchem Radzionków. Drużyna wroniecka grała bez:

DWA RAZY KRYSZAŁOW ICZ
Piotra Dubieli, Bartosza Bosackiego, Grzegorza Matlaka oraz Pawła Pę- 
czaka. Trzech pierwszych było kontuzjowanych bądź chorych, czwarty 
musiał pauzować za żółte kartki. Pierwsza połowa spotkania była wyrów­
nana. Raz okazję na zdobycie gola mieli goście, raz gospodarze (Grze­
gorz Król po wymanewrowaniu obrońców i bramkarza Ruchu z najbliż­
szej odiegłos'ci nie potrafił celnie skierować piłki do siatki). Druga odsło­
na przyniosła więcej emocji, szczególnie za sprawą gola zdobytego przez 
Pawła Kryszałowicza w 67. minucie meczu. Wroniecki napastnik uwolnił 
się spod opieki obrońców i strzałem z półobrotu nie dał żadnych szans

Filip Brzóska - mistrz Okręgu 
Poznańskiego w kręglarstwie

golkiperowi gości. Zdobyta bramka sprawiła, że Amica częściej zaczęła 
atakować bramkę Ruchu. Ładnym strzałem z dystansu popisał się Grze­
gorz Motyka, groźnie z rzutu wolnego w końcówce spotkania strzelał 
Mariusz Kukiełka.
Amica Wronki wygrała z Ruchem Radzionków 1:0. Szkoda tylko, że cenne 
zwycięstwo okupione zostało kontuzją czołowego napastnika Arniki -  Grze­
gorza Króla.
Po tym zwycięstwie Amica z 23. pkl. awansowała na 7. miejsce w tabeli.

A.H.

Ryszard Forbrich  - „Menedżer Roku ’98 w Makroregionie Północno- 
Zachodnim uhonorowany został przed meczem z Radzionkowem okaza­
łym pucharem. Drugi puchar - ze słodkiego marcepanu był od Przyjaciół 
cukierników.

TM ZW  wyszło z propozycją postawienia pomnika Powstańcom Wielko­
polskim (w 80 rocznię) i żołnierzom Kompanii „ Wronki” Batalionu 
Obrony Narodowej Szamotuły - w 60. rocznicę wymarszu na II  wojnę 
światową. Pomnik miałby stanąć na skraju lasu, przy krzyżówce k. in­
ternatu technikum. Jego odsłonięcie planowane jest we wrześniu b.r., 
w czasie uroczystości 25-lecia TMZW.

Nowy prezes 
TM ZW

W dniu 3 marca br. odbyło się nad­
zwyczajne walne zebranie Towa­
rzystwa Miłośników Ziemi Wro- 
nieckiej, związane z rezygnacją 
Leszka Bartola z funkcji prezesa 
Towarzystwa.
Zgromadzenie przyjęło sprawoz­
danie Zarządu i Komisji Rewizyj­
nej. podziękowało Leszkow i Bar­
tolowi za dotychczasową pracę i 
udzieliło absolutorium ustępujące­
mu Zarządowi.
Zgromadzeni w tajnym glosowa­
niu wybrali nowego prezesa Towarzystwa został nim Alfred Piotrowski, 
dyrektor Przedsiębiorstwa Komunalnego we Wronkach. W skład nowego 
Zarządu, zaproponowanego przez nowego prezesa, weszli: Grażyna Kaź- 
mierczak (wiceprezes). Wiesław Michalak (sekretarz), Władysław Kału­
żyński (skarbnik), Wojciech Kudliński, Marian Radomski i Bogdan Tom­
czak (członkowie).

W skład Komisji Rewizyjnej powołano: Teresę Ratajczak (przewodniczą­
ca), Marię Urban oraz Grażynę Wawrzyniak. KS



Stary - nowy 
Spomasz

Kiedy ostatniego dnia marca ubiegłego roku Sąd Rejonowy w Pile 
ogłosił upadłość wronieckiej Fabryki Maszyn i Urządzeń Przemysłu 
Spożywczego Spomasz, mało kto nie wierzył w czarny scenariusz za­
głady tego - jeszcze nie tak dawno - wiodącego zakładu pracy we 
Wronkach. Wówczas, słowa syndyka Jerzego Bartkowiaka kiero­
wane do załogi (także do „Wronieckich Spraw”) - niosące deklarację 
nie dopuszczenia do zwolnień grupowych i płynnego przekształcenia 
przedsiębiorstwa -  były odbierane raczej jako dobre życzenie. Po roku 
czasu, można powiedzieć, że syndyk i byłe kierownictwo FMiU PS 
obietnicy dotrzymali. Spomasz w czasie trwania procedury upadło­
ściowej podlegał procesowi przekształcania i nie doszło do zwolnień 
grupowych.

- Mam satysfakcję -  mówi syndyk, ze z moim udziałem udało się 
płynnie przekształcić zakład unikając zwolnień grupowych - jak to na 
ogół w takich przypadkach się dzieje. Właściwie nikt nie stracił pracy. 
Przychodząc przejąłem 450 pracowników, z których ok. 390 przeszło 
do utworzonych na terenie fabryki spółek a dziesięciu na zasiłek przed­
emerytalny (90% emerytury). Pozostało jeszcze około 50 pracowni­
ków, którzy świadczą usługi (głównie na rzecz spółek) remontowe, 
budowlano -  inwestycyjne, energetyczne i transportowe. Funkcjonuje 
też serwis na wyroby „Spomaszu" objęte gwarancją. Możliwe, że i z 
tej grupy pracowniczej utworzy się kolejna spółka.
Najistotniejszy problem został rozwiązany. Mało co pozostało z FMiU 
PS Spomasz Wronki w Upadłości. Hale i urządzenia zostały sprzeda­
ne. Ich nabywcami są: Polimex -  Cekop, Sarpol Bis (na rzecz spółki 
Spomasz -  Polkon), firma spedycyjna Nedapol, gmina Wronki, firma 
Mechanika Maszyn -  St. Jarysz, Lemco-Polska (najwczes'niej sprze­
dana część fabryki -  były „Galmet”). Ten biurowiec, w którym urzę­
dujemy, też jest sprzedany (Nedapol).
- Pozostaje nam jeszcze zbyć materiały i części zapasowe zbędne dla 
firmy, oraz wyroby, które z różnych powodów nie zostały sprzedane -  
dodaje zastępca syndyka, Gustaw Jaros (były dyrektor Zakładu Płyt 
Pilśniowych w Czarnkowie). Pracujemy w spokojnej atmosferze wza­
jemnego zrozumienia. Nie mają tutaj miejsca demonstracyjne protesty.

- Spłacamy wierzycieli uprzywilejowanych -  mówi pan Bartko­
wiak. Mamy 46 dłużników, w tym 16 za granicą i 1,7 min zł do odzy­
skania. Ale sprawy pracownicze mają pierwszeństwo. Obecnie nie ma 
problemu z płacami. Wypłacono pracownikom nawet zaległą za 3 lata 
należności za odzież- Utrzymujemy, co może w tej sytuacji dziwić, za­
kładowy ośrodek wypoczynkowy w Trzciance, którym opiekują się 
związki zawodowe.
Na bazie majątku byłego „Spomaszu” powstały nowe firmy, są nimi: 
spółka Spowarz-Polkon, która specjalizuje się w produkcji naczep do 
przewozu kontenerów w portach, oraz dynamicznie rozwijająca się spółka

^  W RO NKI Grupa Kapitałowa POUMEX- CEKOP
Sp. z o.o.

8 stycznia Połimex wykupił od syndyka dwie hale produkcyjne oraz 
znaczną ilość maszyn i urządzeń, co podwyższyło kapitał spółki i stwo­
rzyło możliwość zawarcia z pracownikami umowy o pracę na czas 
nieokreślony. Pozwoliło również na

rozpoczęcie p ow ażnych  inw estycji.
Spółka ulokowała się na terenie od ogródków działkowych do zakła­
dowej bocznicy kolejowej. Obecnie trwa wielka przeprowadzka. Prze­
noszone są maszyny do własnych obiektów, urządzane będą też nowe 
biura - modernizacji poddano część socjalną z biurowcem. Równole­
gle prowadzone są inwestycje produkcyjne -  zakupy nowego sprzętu, 
urządzeń pomiarowych, środków transportu wewnętrznego.
Spółka rozpoczęła przygotowania do modernizacji sieci ciepłowni­
czej, w tym - budowy nowej kotłowni gazowej.
Prezes, Zbigniew Rębacz optymistycznie postrzega przyszłość spółki 
Spomasz. Dużą szansę na realizację kolejnych inwestycji i rozwój 
Spółki wiąże się z wejściem Polimexu na giełdę w drugim półroczu 
br. Ponadto, Spomasz w „nowej skórze” pracuje na pełnych obrotach 
realizując

ciekaw y p ak iet zam ów ień ...
Dotyczą one wielogabarytowych zaworów dla ciepłownictwa i ener­
getyki wodnej (do Norwegii, Korei, Peru i Polski), suszarek walco­
wych do płatków, urządzeń do linii przerobu warzyw korzeniowych, a 
także usług kooperacyjnych w zakresie obróbki mechanicznej dla firm  
holenderskich.

Z przekroju zamówień widać, że spółka „Spomasz” kontynuuje 
produkcję urządzeń dla przemysłu spożywczego, a ponadto rozwija 
produkcję wyrobów nowych.
Spośród świadczonych usług wymienić należy 26-osobową ekipę spo- 

maszowców, którzy od listopada ub.r. pracują przy 
montażu nowego zakładu tłuszczowego w Szamotu­
łach. Fabryka ma być gotowa na najbliższą kampanię.

W  niedalek iej perspektyw ie...
Prezes Rębacz przewiduje wkroczyć w XXI wiek ze Spół­
ką mającą kompleksowo wdrożony system informatycz­
ny i posiadającą system zapewnienia jakości 1SO-9001. 
W jeszcze większym stopniu Spomasz będzie rozwijał 
marketing i dbał o własną promocję. Okazją ku temu 
są m.in. targi. Oprócz udziału - tradycyjnie - na po- 
znańskiej„Polagrze” i „Poleko”, w październiku Spół­
ka przedstawi ofertę produkcyjną na międzynarodo­
wej wystawie urządzeń spożywczych „Anuga” w Ko­
lonii.
Spomasz Wronki chce być -  jak dawniej -  czołową 
firmą we Wronkach.
Przekształcenia, które dokonują się w fabryce, wymu­
szone przemianami ustrojowo -  gospodarczymi kraju, 
nie należą do łatwych. Tym bardziej cenić należy zało­
gę starego i nowego Spomaszu za spokój, zrozumienie 
i okazaną cierpliwość dla przeprowadzanych zmian, 
których pozytywne efekty już widać.

P aw eł B ugaj
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-INFORMACJE-
URZĘDU MIEJSKIEGO

Likwidacja 
przychodni lekarskiej

Pismem z dnia 27 stycznia 1999r. Wielko­
polska Regionalna Kasa Chorych powiado­
miła Burmistrza, że podpisze z Gminą umo­
wę o udzielenie świadczeń zdrowotnych 
przez Samorządową Przychodnię Lekarską 
w Chojnie pod warunkiem, że gabinet będzie 
funkcjonował przez pięć dni w tygodniu w 
godzinach przed- i popołudniowych, zaś 
Przychodnię będącą jednostką budżetową 
Rada przekształci w samodzielny zakład. 
Spełnienie w ym agań K asy Z arząd M iej­
ski W ronek  uznał za n iecelow e i zw iąza­
ne ze zn aczn ym i n ak ład am i fin a n so w y ­
m i G m iny. N a w n io sek  Z a rzą d u  R ada  
M iejska W ronek  podjęła uchw ałę o przy­
stą p ien iu  do lik w id a c ji S a m o rzą d o w ej  
Przychodni L ekarskiej w C hojnie. 
Przychodnia oficjalnie zakończy działalność w 
dniu 31 maja 1999r., jednak do tego czasu nie 
będzie udzielała żadnych świadczeń zdrowot­
nych z uwagi na brak umowy z Kasą Chorych. 
Mieszkańcy Chojna muszą więc (do 30 mar­
ca) dokonać wyboru lekarza rodzinnego we 
Wronkach. Na wniosek radnego z Chojna 
zdecydowano, że lokal przychodni na razie 
nie będzie likwidowany.

Reorganizacja szkół
Na VII sesji Rady Miejskiej Wronek, radni pod­
jęli istotne uchwały odnośnie placówek oświato­
wych w związku z reformą i reorganizacją wyni­
kającą z decyzji rady poprzedniej kadencji. 
Podjęto uchw ały w spraw ie likw idacji szkół 
filialnych w  Sam ołężu, W artosław iu i R ze­
d n ie . Kontrowersyjna okazała się sprawa 
szkoły w Samołężu. Rodzice wraz z kierow­
niczką placówki filialnej twierdzili, że szkoła 
macierzysta ma gorsze warunki lokalowe (z 
czym nie zgadzała się pani dyrektor Micha­
lak) a w zorganizowanie sprawnego dowozu 
dzieci do Nowej Wsi nie wierzą. Proponowali 
też, aby w Samołężu zorganizować szkołę sze- 
ścioklasową w oparciu o nabór m.in. dzieci ze 
Stróżek. Zainteresowani rodzice na taką pro­
pozycję samołężan nie przystali. Rada odrzu­
ciła również propozycję radnego Kawki o odło­
żenie tej sprawy do następnej sesji. Radni 
(obecnych 24) przy 2 głosach „przeciw” i 4 
„wstrzymujących" podjęli uchwalę o likwida­
cji szkoły w Samołężu, a przy 1 głosie „wstrzy­
mującym" - w Rzecinie i Wartosławiu.

ZMARLI
mieszkańcy miasta 

i gminy Wronki
1. Jan Macioszek

zm. 21.02.1999 r„ lat 53 (Wronki)

2. Marianna Jarysz z d. Mrowińska 
zm. 23.02.1999 r., lat 79 (Ćmachowo)

3. Julianna Kuźlak z d. Chojan
zm. 26.02.1999 r., lat 99 (Nowa Wieś)

4. Zbigniew Helpa
zm. 28.02.1999 r., lat 55 (Wronki)

5. Piotr Nawrocki
zm. 01.03.1999 r., lat 48 (Pożarowo)

6. Wiktoria Bartkowiak z d. Kaszkowiak 
zm. 02.03.1999 r„ lat 91 (Wronki)

Rada pozytywnie odniosła się do propozycji 
Zarządu i zdecydowała o utw orzeniu na te­
ren ie gm iny dw óch g im nazjów  - w budyn­
ku likwidowanej Szkoły Podstawowej nr3 we 
Wronkach i przy SP w Biezdrowie oraz 
uchwaliła now ą stru k tu rę organ izacyjn ą  
szk ół p od staw ow ych  i gran ice  obw odów  
szkolnych, o których informowały „Wroniec- 
kie Sprawy” w poprzednim wydaniu.

Chojno nie będzie jednym sołectwem
24 m arca 1999r. na zeb ran iu  w yborczym  m ieszkańcy C hojna będ ą  w yb ierać - ja k  w  
latach ubiegłych - trzech  sołtysów . P ozostaną trzy sołectw a!
Przeprowadzone konsultacje w dniu 5 marca 
z mieszkańcami sołectw Chojna, przy bardzo 
skromnej frekwencji (7%), nie przyniosły za­
powiadanych zmian. Mieszkańcy sołectw 
Chojno Błota i Chojno Młyn większością gło­
sów opowiedzieli się za zachowaniem po­
działu na trzy sołectwa. Jedynie mieszkańcy 
sołectwa Chojno Wieś byli za połączeniem 
się w jedno sołectwo. (Dwa lata temu byli 
temu przeciwni.)
Zastanawia niska frekwencja na zebraniu w 
tak poważnej (przynajmniej wydawało się, 
że tak jest) dla mieszkańców Chojna sprawie. 
Czy dostateczna była informacja o ważkości 
tych konsultacji? Czy mieszkańcy wiedzieli, 
że owe „konsultacje” mogą przesądzić o przy­
szłości ich sołectwa na kolejne 4 lata? Czy 
słowo KONSULTACJE zostało właściwie 
odebrane? Przeprowadzone przez Zarząd 
Miejski są one dla wronieckiego samorządu 
nie wiążącym (w myśl ustawy) stanowiskiem 
społeczności Chojna w sprawie. Decyzję o 
utworzeniu jednego sołectwa w Chojnie może 
podjąć tylko Rada Miejska, ale jej sesja prze­
widziana jest dopiero po wyborach w Choj­
nie. Chyba, że ...
Nie ma integracji, ale jest demokracja! W de­
mokratyczny więc sposób - poprzez głoso­
wanie, 7% ludności zdecydowało (nieobecni 
głosu nie mają) - połączen ia  nie będzie! 
Niezaprzeczalnym faktem jest, że wsi po­
trzebna jest integracja, szczególnie w obecnej 
sytuacji gospodarczej. Nie powinno być we­
wnętrznych podziałów na lepszych i gor­
szych - tych z centrum wsi i tych z „kniei” w

jednej - jakby nie patrzeć - społeczności. Silna 
Rada Sołecka, będąca reprezentacją przedsta­
wicieli obecnych sołeckich dzielnic Chojna mia­
łaby znacznie większe oddziaływanie na obec­
ne i przyszłe życie wioski. Stare porzekadło 
mówi: w jedności siła, a silny więcej może.
Gdy w budowaniu wspólnego dobra cel połą­
czy ludzi, to niepotrzebne sąkamienie granicz­
ne, które wyznaczają strefę wpływów i ob­
szar podziału funduszu sołectwa. Gdy w przed­
wyborczej rywalizacji o stołek sołtysa padają 
obietnice, a wielość sołectw można wykorzy­
stać w tej walce o sołtysowe apanaże, to - przy­
znacie - nie najlepszy to czas na pojednanie. 
Chojanie ubolewają, że przy zachowaniu 
trzech sołectw nie może funkcjonować wspól­
na rada sołecka (była do maja 1997 r.). Nieste­
ty, nowelizacja ustawy o samorządzie tery­
torialnym na takie rozwiązanie - być może 
dla Chojna najlepsze - już nie zezwala. Dzi­
siaj wspólna rada sołecka, to wspólne sołec­
two - być może za 4 lata!?
W 1963 roku Chojno podzielono na trzy so­
łectwa:
sołectw o C hojno Błota
obejmujące: Krasnobrzeg, Zdroje, Tomasze- 
wo, Głuchowiec, Dębogórę, Łubowo II, Błota 
Wielkie, Błota Małe, Bonownik, Kcmpiste; 
sołectw o C hojno M łyn  
obejmujące: Młyn, Pole, Smugi, Koziołek, te­
reny zabudowy letniskowej, Pustelnię, Sami- 
tę, Smolamię, Gogolice; 
sołectw o C hojno W ieś 
obejmuje tylko centrum ws!.-

P. Bugaj

URZĄD SKARBOWY 
informuje

Urząd skarbowy w Szamotułach informuje, 
że w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy Wron­
ki, w dniach 18.03.1999 r. oraz 15.04.1999 r. 
w godzinach 9.00-14.00 pracownicy Urzędu 
Skarbowego pełnić będą dyżur polegający na 
dystrybucji formularzy zeznań rocznych dla 
podatników podatku dochodowego od osób  
fizycznych  nie prow adzących  działalności 
gospodarczej oraz przyjmowaniu druków ze­
znań od osób fizycznych nie prowadzących 
działalności gospodarczej.

URZĄD MIEJSKI WE WRONKACH
ul. Powstańców Wlkp. 23, 64-510 Wronki 

tcl. (0-67) 254-11-35
Czynny:
- poniedziałki w godz. 8.00 -16.00
- wtorek - piątek w godz. 7.30 -15.30

w soboty Urząd nieczynny

BIURO RADY MIEJSKIEJ
czynne w godzinach pracy Urzędu, 

tcl. (067) 254-00-18 
Dyżur Przewodniczącego Rady: 

w poniedziałki, w godz.: 13.00 -  15.00

Biuro Poselskie 
posła Romualda Ajchlera

tcl. (0-67) 254-00-18

Czynne w poniedziałki,w godz. 15.00 -17.00:
- w 1 i 3 pon. m-ca przyjmuje radca prawny
- w ostatni poniedziałek m-ca przyjmuje Poseł.
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Budżet i zamierzenia gospodarcze na rok 1999
29 stycznia br. Rada Miejska Wronek uchwaliła budżet gminy Wronki 
na rok 1999. Zaplanowano dochody w wysokości 19.157.000 zł, a 
wydatki - 21.457.000 zł. Budżet zamknie się niedoborem w wysoko­
ści 2.300.000 zł. Ta część wydatków zostanie pokryta kredytem ban­
kowym oraz odpowiednimi pożyczkami celowymi, co zostanie prze­
znaczone na sfinansowanie budowy wysypiska śmieci i kanalizacji 
wraz z oczyszczalnią na os. Zamość oraz gazyfikację miasta.
Przy opracowaniu wydatków przyjęto wskaźniki:
- średni poziom cen towarów i usług konsumpcyjnych w 1999 roku 
będzie wyższy o około 8,5% w stosunku do 1998 r.,
- przeciętne wynagrodzenie brutto cywilnych pracowników państwo­
wych sfery budżetowej w 1999 roku wzrośnie o 10,5%, wysokość 
składek na fundusz ubezpieczeń społecznych (ZUS) pozostaje na 
dotychczasowym poziomie, Fundusz Pracy 2,6%
- średnioroczny wskaźnik wzrostu cen inwestycyjnych wyniesie 7,0%.

D O C H O D Y  I W YDATK I

w poszczególnych działach przedstawiają się następująco:
(kwoty podane w kolejności: dochód / rozchód)
R olnictwo: 5.000 / 255.000 [zł]
Transport: - /2 0 9 .3 0 0  
G ospodarka kom unalna: - /  5 .408.200
G ospodarka m ieszkaniowa oraz niem aterialne usługi kom unalne:
5 9 2 .0 0 0 / 1.656.700
O św iata i w ychow anie: - /  8 .225.270
K ultura i sztuka: - /  771.100
O chrona zdrow ia: 5.000 /  264.000
O pieka społeczna: 1.562.000 /  2 .189.580
K ultura fizyczna i sport: - /  78.100
Turystyka i w ypoczynek: - /  70.000
R óżna działalność (O brona cyw ilna): - /  -
P od atk i i op ła ty  od osób  i je d n o s te k  p raw n ych  i fizyczn ych :
10.721.271 / -
A dm inistracja państw ow a i sam orządow a: 327.707 /  2 .115.180  
R ó żn o ro d n e  r o z lic z e n ia  (su b w e n c je  p a ń stw o w e  /  rezerw a ):
5 .8 9 4 .0 2 2 /2 1 4 .5 7 0
Finanse (odsetki od środków na rachunkach bankowych): 50.000 / -

W planowanych dochodach gminy największe wpływy stanowią po­
datki oraz dotacje celowe i subwencje z budżetu państwa, które przy­
jęto w wysokości:
11.590.978 zł - dochody własne 
1 -672.000 zł - dotacje celowe na zadania zlecone gminie 
5.894.022 zł - subwencja ogólna w tym: 

część oświatowa: 5.131.264 zł
część rekompensacyjna: 26.904 zł
subwencja drogowa: 735.854 zł

Z planowanej kwoty wydatków środki przeznacza się na:
- wydatki bieżące: 13.769.830 zł
- dotacje dla jednostek podległych: 1.645.000 zł
- zadania inwestycyjne: 5.827.600 zł
- rezerwa ogólna: 214.570 zł

PLAN Z A M IER Z EŃ  G O SPO D AR CZY CH  

Z adania inw estycyjne:
• budowa wysypiska śmieci wraz z rekultywacją starego: 2.350.000 zł
• gazyfikacja miasta: 1.000.000 zł

budowa sali gimnastycznej przy SP-2: 900.000 zł 
budowa kanalizacji z oczyszczalnią na Zamościu: 800.000 zł 
prace przygotowawcze związane z budową budynku komunalnego:
100.000 zł.

■ kontynuacja wodociągowania Chojna: 200.000 zł
■ budowa św ietlicy w  Głuchowie: 62 .600 zł

■ dokończenie remontu budynku Ratusza: 165.000 zł 
• splata - II rata za halę po meblami: 250.000 zl

Wydatki w poszczególnych działach:

Rolnictwo
Zaplanowano wydatki w wysokości 255.000 zł, z których 200.000 zł 
przypada na budowę wodociągu w Chojnie, 50.000 zł na konserwację 
rowów melioracyjnych na terenie wsi, 5.000 zł na pokrycie różnych 
wydatków w zakresie rolnictwa.

Transport
Na bieżące utrzymanie dróg gminnych przeznacza się kwotę 209.300 zł. 

Gospodarka komunalna:
Zaplanuje się łącznie wydatkować 5.408.200 zł, z tego na poszczegól­
ne zadania:
1. Oczyszczanie miasta i gminy: 161.000 zł
2. Zieleń - bieżące utrzymanie, zakup krzewów i kwiatów: 90.000 zł
3. Oświetlenie ulic: 506.200 zł, w tym:

- koszty energii: 330.000 zł
- budowa oświetlenia we wsi Smolnica: 23.000 zł
- remont i konserwacja oświetlenia: 153.200 zł.

4. Pozostała działalność: 4.651.000 zł, w tym:
- remont nawierzchni, ul. Partyzantów: 35.000 zł
- instalacja sygnalizacji świetlnej przy skrzyżowaniu ulic Chro­

brego i Mickiewicza: 50.000 zł
- bieżące utrzymanie ulic w mieście: 151.000 zł
- opracowanie uwarunkowań i kierunków zagospodarowania prze­

strzennego miasta i gminy: 100.000 zł, zagospodarowanie prze­
strzenne: 65.000 zł

- zadania inwestycyjne: 4.250.000 zł (wysypisko śmieci, gazyfi­
kacja miasta, budowa kanalizacji na Zamościu, budynek komu­
nalny).

Gospodarka mieszkaniowa oraz niematerialne usługi komunalne
W tym dziale zaplanowano wydatki w wysokości 1.656.700 zł, w 
tym:

- ochotnicze straże pożarne: 304.700 zł (na utrzymanie bieżące - 
184.700 zł i na utwardzenie placu przy garażach remizy strażac­
kiej- 120.000 zł)

- opracowania geodezyjne i kartograficzne: 100.000 zł
- gospodarka gruntami i nieruchomościami: 1.250.000 zł, 
w tym m. in.:
zarządzanie budynkami mieszkalnymi przez Przedsiębiorstwo Ko­
munalne i niezbędne remonty budynków komunalnych: 400.000 zl 
zapłacenie II raty za halę fabryczną meblami: 250.000 zł
- utrzymanie grobów chronionych: 2.000 zł.

Oświata i wychowanie
Przyjęte wydatki stanowię kwotę 8.225.270 zł i obejmują:
1. Szkoły podstawowe: 6.404.270 zł, w tym m. in.:

- budowa sali gimnastycznej przy Szkole Podstawowej nr2: 900.000 zl.
2. Dowożenie uczniów do szkół: 200.000 zł.
3. Utrzymanie Samorządowej Administracji Placówek Oświatowych 

(SAPO): 313.000 zł.
4. Przedszkola: 970.000 zł.
5. Przedszkola przy szkołach podstawowych (wydatki bieżące)'

118.000 zł.
6. Świetlice dziecięce (bieżące utrzymanie): 220.000 zl.

Kultura i sztuka
W tym dziale całkowita zaplanowana kwota to 771.000 zł. Z tego 
dotacja dla Wronieckiego Ośrodka Kultury stanowi kwotę 675.000 zl, 
na bieżące utrzymanie świetlic wiejskich przeznacza się 33.500 zł, na 
budowę świetlicy wiejskiej w Głuchowie: 62.600 zł.
--------------------------------------------------------------------  5Wronieckie Sprawy 5(112) 1999



Z MAGISTRATUcz
B udżet... (c.d.)

O chrona zdrow ia
Zaplanowano wydatki w wysokości 264.000 zl. Przeznacza się na 
zwalczanie pijaństwa i narkomanii w gminie - 184.000 zł, a pozosta­
łe środki - 80.000 zł na utrzymanie Samorządowej Przychodni Le­
karskiej w Chojnie.

O pieka społeczna
Planowane wydatki na opiekę społeczną w kwocie 2.189.580 zł obej­
mują zadania zlecone, jak również zadania własne gminy. Wydatki w 
tym dziale stanowią:
1. Zasiłki i pomoc w naturze: 1.496.800 zł.
2. Utrzymanie Miejsko - Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej: 

405.300 zł.
3. Dodatki mieszkaniowe: 104.000 zł.
4. Zasiłki rodzinne i pielęgnacyjne: 120.000 zł.
5. Pozostała działalność: 63.480 zł (dożywianie dzieci w szkołach 

podstawowych i spotkania z dziećmi niepełnosprawnymi i senio­
rami).

K ultura fizyczna i sport
Cała kwota 78.100 zł zostanie przeznaczona na pokrycie kosztów 
związanych z masowymi imprezami sportowymi.

T urystyka i w ypoczynek
W tej sferze zaplanowane wydatki w wysokości 70.000 zl przezna­
cza się na utrzymanie ośrodków wypoczynkowych w Chojnie i w 
Wartosławiu.

A dm in istracja  rządow a i sam orządow a
Wydatki w tym dziale zaplanowano na 2.115.180 zł, w tym:
1. Utrzymanie administracji rządowej: 128.000 zł.
2. Rada gminy (ryczałt dla przewodniczącego, diety radnych i człon­

ków komisji stałych, szkolenia i koszty podróży): 113.000 zł.
3. Utrzymanie Urzędu Miejskiego i Zarządu Miejskiego: 1.824.180 zł 

(z tego na ostateczne dokończenie remontu Ratusza - 165.000 zl).
4. Pozostała działalność: 50.000, w tym m.in.:

- 40.000 zł na prowizje dla sołtysów i innych inkasentów podat­
ków i opłat.

R óżn e ro zliczen ia
W budżecie utworzono obligatoryjnie rezerwę ogólną w wysokości 1 % 
wielkości wydatków budżetu na rok 1999. Jest to kwota 214.570 zł.

*

W związku z zaciągniętą w roku ubiegłym pożyczką w wysokości
300.000 zł z Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska na 
dofinansowanie I etapu gazyfikacji, przypadające spłaty rat z tego 
tytułu w kwocie 150.000 zł - zostaną pokryte z nadwyżki budże­
towej za rok 1998.

Czy będzie nowy 
most i obwodnica?

Wronki, 23 stycznia 1999

Pan Stefan M ikołajczak  
M arsza łek
Sejm iku W ojew ództw a W ielkopolsk iego  
w Poznaniu

W imieniu Społeczeństwa miasta i gminy Wronki 
wnosimy o wybudowanie nowego mostu drogowe­
go na rzece Warcie we Wronkach.
Stan techniczny obecnego mostu uniemożliwia jego 
użytkowanie dławiąc działalność gospodarczą mia­
sta Wronki, kombinatu białej techniki AMICA 
Wronki SA oraz całego regionu wroniecko - sza­
motulskiego.
Ograniczona obecnie do 12 ton nośność mostu unie­
możliwia przejazd ciężkiemu transportowi i powo­
duje kierowanie transportu przez stare, nieprzygo­
towane do tego uliczki miasta.
AMICA Wronki SA rozpoczyna właśnie budowę 
fabryki pralek i wirówek, wymagającą dalszego 
natężenia ruchu kołowego w mieście i okolicy. 
Prosimy zatem o podjęcie inicjatywy niezbędnej 
dla dalszego rozwoju społeczno-gospodarczego ca­
łego województwa wielkopolskiego.
W załączeniu przekazujemy uzasadnienie naszego 
wniosku oraz plany koncepcyjne.

Przewodniczący Rady Miejskiej Wronek 
L eszek  B artol 

Burmistrz Wronek 
K a zim ierz  M ich alak  

Prezes Zarządu AMICA Wronki SA 
W ojciech K aszyński

Do wiadomości: 
Kancelaria Premiera RP 
Wojewoda Wielkopolski

6

Obradowała Rada Gminna LZS
W poniedziałek, 22 lutego br. w Muzeum Wronieckim odbyło się zebranie Rady Gminnej 
LZS we Wronkach. W spotkaniu, oprócz delegatów poszczególnych kół, uczestniczyli 
przewodniczący Rady Miejskiej - Leszek Bartol oraz wiceburmistrz - Stanisław Żołąd- 
kowski.
Na zebraniu podsumowano imprezy RG LZS, które odbyły się w zeszłym roku. 
Następnie przedstawiono preliminarz wydatków na rok 1999 i planowane tegoroczne 
imprezy sportowe. Z tegorocznym budżetem gminnym i jego możliwościami zapoznał 
zgromadzonych S. Żołądkowski oraz L. Bartol. Delegaci ustosunkowując się do plano­
wanych wydatków - przedstawili koszty prowadzenia działalności sportowej (szcze­
gólnie jeśli chodzi o piłkarskie rozgrywki: gminne, klasy "A" i klasy okręgowej). 
Podczas obrad omawiano propozycję zorganizowania spartakiady zimowej. Główny 
pomysłodawca imprezy, przewodniczący Szkolnego Związku Sportowego - Leszek Bie- 
dziak, zaproponował przesunięcie spartakiady na początek maja do Olszynek. Propo­
zycję uzasadnił możliwością szerszego uczestnictwa mieszkańców naszej gminy w im­
prezie, jak również kłopotami z przeprowadzeniem tak dużej ilości konkurencji w jednej 
sali. Delegaci w głosowaniu zgodzili przesunąć się spartakiadę na wiosnę. 
Kontrowersyjnym okazał się zamysł podporządkowania rozgrywek gminnych w piłce 
nożnej ("Ligi Nadwarciańskiej") Radzie Gminnej LZS. Po burzliwej dyskusji postano­
wiono utworzyć Ligę Gminną. Najprawdopodobniej będzie to pilska klasa "B" (władze 
RG LZS we Wronkach na 15 kwietnia br. zaplanowały w tej sprawie spotkanie z przed­
stawicielami OZPN Piła).
Następnie odbyły się wybory uzupełniające. Do Zarządu RG LZS we Wronkach posta­
nowiono włączyć kol.: Wiesława Chojana z Wróblewa i Ryszarda Wojciechowskiego z 
Nowej Wsi. Do Komisji Rewizyjnej wybrano kol. Jacka Nowaka z Zamościa.
Delegaci przyjęli także jednogłośnie propozycję prezesa Rady Gminnej LZS, Jana Jan­
kowskiego - wystąpienia do Rady o odznaczenie zasłużonego działacza sportowego, kol. 
Henryka Szymczaka medalem Za Zasługi dla Miasta i Gminy Wronki.
Na koniec poruszono problematykę bazy sportowej w gminie (budowa sal gimnastycz­
nych, boisk sportowych). Dyskutowano także nad miejscem RG LZS we Wronkach w 
nowym podziale administracyjnym kraju (przejście pod centralę w Poznaniu).
Obrady Rady Gminnej LZS we Wronkach były owocne, nakreślone plany ambitne. 
Realizacja zamierzeń wymagać będzie jednak aktywności wszystkich działaczy. Rozwój 
sportu masowego w gminie będzie bowiem zależał od tego, w jakim stopniu deklaracje i 
postulaty - znajdą pokrycie w czynach.

A .H .
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□

Szkoła musi się obronić
N iepokój na polu  ośw iaty  za czy n a  w k raczać także i do szk ół 
śred n ich . Ż eb y  lic zy ć  s ię  w  sk a li p o w ia tu  (organu prowadzące­
go szkolnictwo średnie) n a leży  m ieć o d p o w ied n ią  b a zę , k ad rę
1 U C Z N IÓ W  - poniew aż to za nim i idą p ien iądze przyznaw ane  
przez m in isterstw o.

W czasie rekolekcji wielkopostnych (l-3marca) uczniowie wroniec- 
kich szkół średnich ubogacali swoją duszę, w Zespole Szkół Zawodo­
wych nrl przedstawiciele Grona Pedagogicznego wraz z członkami 
Samorządu Uczniowskiego witali w swoich progach uczniów klas 
ósmych, zachęcając ich do podjęcia nauki w tej właśnie szkole. Poka­
zywali klasopracownie, zapoznawali z profilami kształcenia, udzielali 
odpowiedzi na zadawane pytania. Wychodzili z ofertą edukacyjną.
2 marca, odbyło się spotkanie Rady Pedagogicznej, w którym uczest­
niczyli zaproszeni goście: przewodniczący Rady Powiatu - Stanisław 
Srokowski, naczelnik Wydziału Spraw Obywatelskich - Jan Stefaniak 
oraz ksiądz kanonik Jerzy Stachowiak.
Zamysłem dyrektora, dr. Wojciecha Wanarskiego, było zapoznanie 
władz powiatowych ze swoją placówką, z jej walorami ale i potrzeba­
mi. Nauczyciele oczekiwali na informacje odnośnie planów zamierzeń 
władz powiatowych w stosunku do placówek, w których pracują. 
Zapytywali, w jakim stopniu szkoła może liczyć na pomoc i zmiany 
na lepsze.
Swoimi obawami podzielił się dyrektor filii ZSZ nrl - Szkoły Rolniczej 
w Nowej Wsi - pan Marek Wójtowski. Przedstawiając sprawozdanie ze 
swojej placówki, podkreślał walory małej szkoły (3 klasy licealne + 
klasa przysposabiająca do zawodu, 6 nauczycieli), powoływał się na 
bogate jej tradycje, zabiegał o pozostawienie szkoły w tym środowisku. 
Budżet przekazany powiatom nie satysfakcjonuje nas. Jest on wyższy o 
4,95% od wykonanego w roku poprzednim - powiedział naczelnik Jan 
Stefaniak - niedobory występują w wielu działach. Nasze obliczenia 
subwencji są rozbieżne z  wyliczeniami ministerstwa. Gmina ma budżet 
korzystniejszy. Nie należy mieć złudzeń, że zmieni się wiele. Szkoła musi 
się sama obronić. M usi pozyskiwać uczniów, być elastyczna, tworzyć 
kierunki zgodnie z zapotrzebowaniem na rynku pracy, proponować 
bogatą ofeitę edukacyjną. M usi mieć uczniów, bo za nimi idą pienią­
dze. Powiat będzie wspierał takie szkoły... O zmianie sieci szkół średnich 
na razie na szczeblu powiatu rozmów nie prowadzono, stąd i o rozwią­
zaniu Szkoły Rolniczej w Nowej Wsi oficjalnie nikt nie mówił.

Jesteśmy ubezwłasnowolnieni - dodał przewodniczący Rady Powiatu 
Srokowski - działamy na zasadzie gaszenia pożarów przez szybkich 
strażaków. Mogę obiecać, że na pewno będę miał na uwadze problemy 
naszej gminy. Liczymy na rezerwę budżetową i na je j uruchomienie.
Z zainteresowaniem przyjęłam ciekawostkę (i nie byłam tu osamot­
niona) przedstawioną przez naczelnika Stefaniaka:
Sam orząd gm iny Pniew y przejął od powiatu i przyjął prow adzenie  
dwóch szkól średnich i jednej pryw atnej (ta finansowana w 50%). 
Chyba słusznie - skoro pieniądze w całości przekazywane są „z góry” 
- czy nie lepiej, aby były bliżej gospodarzy, w myśl przysłowia: 
„bliższa ciału koszula”. Z doświadczenia również wiemy, że szkoły 
podstawowe, przyjęte przez samorządy wcześniej niż zakładała usta- 
wa, wygrały na tej decyzji. A może by spróbować?
______  Krystyna Tomczak

Za życzenia złożone 
z okazji 90. rocznicy urodzin 

składam w imieniu

" \

ś p Konstancji Szczepaniak

V

serdeczne podziękowania. 
Siostrzenica

J

ODESZŁA
ś.p.

KONSTANCJA
SZCZEPANIAK
Wpiękne słoneczne sobotnie popołudnie, 2 7 lutego 1999 roku, poże­
gnaliśmy panią Konstancję Szczepaniak. Nauczycielkę, człowieka 
wielce skromnego, uczciwego. Zawsze pogodna i uśmiechnięta, żyła 
wśród nas - je j byłych uczniów i koleżanek. Jedna z je j koleżanek - 
nauczycielka - żegnała ją  tymi słowami w imieniu nas wszystkich: 
Bierzemy udział w żałobnej ceremonii pogrzebowej naszej kochanej 
pani Koci. Przed chwilą modliliśmy się w jej intencji podczas mszy 
św., a teraz w smutnej zadumie trwamy przy niej. Zapewniamy Cię, 
że jesteśmy i będziemy z Tobą, pani Kociu, w naszych modlitwach, 
w naszych rozmowach koleżeńskich, w naszej - aż po kres - pamięci. 
Wybacz, pani Kociu, że ośmielam się publicznie mówić o Tobie. 
Może naruszę skromność Twojej duszy, cichość Twojego serca. 
Wraz ze mną, choć w milczeniu i może dokładniej i lepiej mówi 
tutaj wiele różnych głosów. Najpierw - pogrążona w smutku mówi 
rodzina - dla której byłaś i będziesz ukochaną Ciocią. Zapewne 
mówią duszpasterze, którzy znali Twoje miejsce w kościele i czę­
sto widzieli Twoją rozmodloną sylwetkę. Mówią do Ciebie przy­
jaciele z młodości, z którymi cieszyłaś się ze zdanej w roku 1928 
matury, w zaszczytnym Państwowym Gimnazjum i Liceum im. 
ks. Piotra Skargi w Szamotułach i z którymi zdobyłaś w roku 1930 
dyplom nauczyciela szkół powszechnych.
Mówią do Ciebie różni dyrektorzy, inspektorzy, wizytatorzy, 
których oceny wzorowej i odpowiedzialnej nauczycielki prze­
trwały aż do dzisiaj. Dlatego też wspomnę tutaj o niektórych 
wyróżnieniach i odznaczeniach, które pani Konstancja Szczepa­
niak za wieloletnią pracę pedagogiczną otrzymała:
- Krzyż Kawalerski Orderu Odrodzenia Polski
- Złoty Krzyż Zasługi
- Medal Komisji Edukacji Narodowej
- Złota Odznaka Związku Nauczycielstwa Polskiego
- Odznaka ZNP - za tajne nauczanie.
Mówimy do Ciebie my - przyjaciele, koleżanki i koledzy, których 
uczyłaś, jak prosto i zwyczajnie żyć, jak zgodnie z Ewangelią 
rozdawać miłość między dzieci i ludzi, jak służyć Ojczyźnie. 
Najgłośniej jednak mówią do Ciebie, kochana Kociu, dzieci, któ­
rych polskości z narażeniem życia uczyłaś i broniłaś w czasie oku­
pacji hitlerowskiej oraz całe zastępy uczniów obecnych i nieobec­
nych wśród nas, a które przez długie lata uczyłaś w Szkole Podsta­
wowej nr 1 im. Janusza Korczaka we Wronkach. Dla nich wszyst­
kich byłaś i jesteś kochaną, cierpliwą, choć wymagającą, a nade 
wszystko - sprawiedliwą - wychowawczynią i nauczycielką.
Pani Kociu - czy słyszysz te wszystkie głosy, które lawiną płyną do 
ciebie stąd i stamtąd, teraz i z przeszłości? Pozwól, pani Kociu, że 
ujawnię jeszcze epizod z ostatniej godziny Twego życia. Na ulicy 
Kościelnej, do okna Twego domu, zapukał człowiek w potrzebie - po 
raz pierwszy odszedł od zamkniętych drzwi nie pocieszony. 
Pozwól, pani Kociu, że ujawnię również to, jak podczas jednego z 
naszych spotkań koleżeńskich mówiłaś pogodnie i z uśmiechem o 
jeszcze jednym zadaniu - o umieraniu. Wówczas te słowa odebra­
łyśmy jako żart.Teraz rozumiemy, że to była najszczersza praw­
da. Przygotowywałaś się bowiem do spotkania z Chrystusem 
Panem w wieczności całym swoim długim i ofiarnym życiem. 
Chciejmy więc tę naszą zadumę potraktować jako nie kończącą się 
lekcję i zechciej jej, czcigodna pani Kociu, przewodniczyć. Wsłu­
chajmy się więc w słowa, które przekazujesz nam po raz ostatni: 
„Trzeba ukochać życie, aby jc dobrze przeżyć - ukochać je nie 
tylko w wielkich porywach i szczytnych uniesieniach, ale w po­
wszednim wysiłku i codziennym mozole”.
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p - INFORMACJE

KRONIKA
POLICYJNA

KP WRONKI

KOLIZJE I W YPADKI

* 23 lutego na skrzyżowaniu ul. Mickiewicza z 
drogą osiedlową przy banku PKO kierowca volks- 
wagena golfa wymusił pierwszeństwo przejaz­
du i doprowadzi! do zderzenia z fiatem 126p.

* 25 lutego na ul. Szamotulskiej w Nowej Wsi 
renault z naczepą uderzył w tył audi, a w 
wyniku nagłego hamowania wylądował w ro­
wie, przewracając się na bok.

KRADZIEŻE I W ŁAM ANIA

* 23 lutego na ul. Kościelnej skradziono re­
flektory od fiata 126p. Strzeżonego Pan Bóg
strzeże?

* 27 lutego złodzieje nie oszczędzili nawet 
urzędnika samorządowego. Z nissana pracow­

nika UMiG, zaparkowanego ńa parkingu przy 
ul. Powstańców Wlkp., zn iknął rad ioodtw a­
rzacz.

* 28 lutego skradziono liczn ik i energii elek­
trycznej przy garażach na os. Borek. Spraw­
ca i tak nie będzie mógł ich używać, gdyż 
liczniki sąrejestrowane. Czyżby kolekcjoner?

* 2 marca listonosz doprowadził na komisa­
riat nieletniego, poruszającego się skradzionym 
rowerem. Jak się później okazało, chłopak ku­
pił rower od innej osoby „za parę złotych”.

INNE GRZECHY

* 25 lutego policja przyjęła anonimowy tele­
fon, że ulicami miasta porusza się nietrzeź­
w y k ierow ca  tira . Informacja okazała się 
prawdziwa i pirata drogowego (1,72 prom.) 
zatrzymano na ul. Sierakowskiej. Dzięki wła­
ściwej postawie anonimowego mężczyzny nie 
stwarzał on zagrożenia dla innych uczestni­
ków ruchu. Jeśli zobaczysz, że ktoś popełnia 
przestępstwo- dzwoń! Wszyscy będziemy 
bezpieczniejsi.

* 28 lutego jedna z rodzin, mieszkająca przy 
ul. Niepodległości bardzo głośno obchodziła 
swoje im ien in y , zakłócając ciszę i spokój 
mieszkańców osiedla. Mimo dwukrotnej in­
terwencji policji biesiadnicy nadal wspaniale 
się bawili. Te imieniny skończą się przed ko­
legium. Tam chyba nie będzie tak wesoło...

* Tego samego dnia w Chojnie doszło do awan­
tury pomiędzy uczestnikami zakrapianej pi­
wem imprezy. W jej wyniku powybijano szy­
by w jednym z domków wczasowych. Tak 
się bawi wroniecka młodzież, tylko ciekawe, 
kto pokryje szkody?

* Również w tym dniu zatrzymano dwóch bra­
ci, poruszających się motocyklem po os. Bo­
rek. Obaj byli w stanie nietrzeźwym, a kierow­
ca miał „tylko” 3,08 prom. Okazało się, że nie 
mieszkająna terenie naszej gminy. Zabłądzili?

FRANZII

{Opracowano na podstawie informacji udzie­
lonych przez z-cę komendanta KP Wronki st. 
asp. W. Warosia)

OFERTY PRACY (propozycje z dnia 4.03.1999 r.)

Powiatow y Urząd Pracy w Szam otułach in­
form uje o w olnych m iejscach pracy, z któ­
rych mogą skorzystać zainteresowani. Adre­
sy firm podawane są za pośrednictwem PUP 
w Szamotułach, ul. Ratuszowa 2, po podaniu 
numeru oferty oznaczonej liczbą przy wy­
mienionej miejscowości.

SZAM O TU ŁY

Nr oferty - 54
Kierowca -  wymagana II grupa inwalidzka i 
prawo jazdy kategorii C+E

Nr oferty -  55
4 osoby do pracy a firmie ubezpieczeniowej 
-  wymagana samodzielność, umiejętność kon­
taktu z ludźmi, odpowiedzialność finansowa, 
wykształcenie średnie, staż, telefon, samo­
chód, niekaralność.

Nr oferty -  62
kierowca kat. C+E
magazynier (mężczyzna), prawo jazdy 
C+E, do 35 lat.

Nr oferty -  64 
palacz c.o. 
pracownik fizyczny 

Mile widziana grupa inwalidzka.

O B R Z Y C K O - 5 6
Instalator wodno -  kanalizacyjny. Wymaga­
nia: praktyka w zawodzie, po wojsku. Za­
pewniamy dowóz z Obrzycka.

PO Z N A Ń  W O L A - 5 9
Stolarze budowlani lub meblowi 
Osoba ze średnim wykształceniem, z 
umiejętnością „majsterkowania” do mon­
tażu okien.

Warunki: akord, praca w godz.: 7.00-16.00, 
płaca netto: 800-1000 zł, soboty wolne.

P N IE W Y - 6 0
Instruktor plastyki -  wymagane wykształce­
nie wyższe, praca raz w tygodniu.

D Ę B N O  -  ST Ę SZ E W  -  63
stolarze 
pilarze trakowi
ślusarze narzędziowi; do ostrzenia pił 
wykwalifikowani murarze 
zbrojarze

do 45 lat, mile widziana grupa inwalidzka 
kierownik budowy z uprawnieniami bu­
dowlanymi (może być osoba starsza) 

Zapewnia się dowóz z Szamotuł.

O B R Z Y C K O  -  65
Pracownik administracyjny do pomocy -  ab­
solwent.

Ć M A C H O W O  -  66
operator wózka widłowego
pielęgniarka
kierowca C+E

Wymagania: grupa inwalidzka

PO D R Z E W IE  -  67
mechanicy samochodowi
murarze
tokarze
ślusarze

Grupa inwalidzka, wiek do 40 lat, płaca do 
uzgodnienia.

ŚW IADCZENIA ZDROW OTNE  
PONADSTANDARDOW E

Zgodnie z Rozporządzeniem Ministra Zdrowia i Opieki Zdrowotnej z dnia 2 listopada 1998 r.
wprowadza się następujące świadczenia zdrowotne finansowane przez ubezpieczonego ze
środków własnych:
1. Św iadczenia  pom ocy doraźnej, z wyjątkiem wypadków, urazów, nagłego zagrożenia 

życia lub nagłego pogorszeniastanu zdrowia powodującego zagrożenie życia oraz świad­
czeń związanych z ciążą i porodem.

2. Z ab ieg i ch iru rgii p lastycznej i za b ieg i k o sm ety czn e  w przypadkach nie będących 
następstwem wady wrodzonej, urazu, choroby lub następstw jej leczenia.

3. O peracje zm iany płci.

4. Św iadczenia z zakresu stom atologii inne niż określone w wykazie podstawowych świad­
czeń zdrowotnych lekarza stomatologa oraz podstawowych materiałów stomatologicznych.

5. Św iadczenia z zakresu  akupunktury, z wyjątkiem świadczeń udzielanych w związku z 
leczeniem bólu.
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Wieści
A

z Chojna
W sprawie bezpiecznej drogi

Spotkanie w sprawie remontu drogi Rzecin - Chojno - Krasnobrzeg 
przeprowadzono 25 lutego w Szkole Podstawowej w Chojnie. Na 
spotkanie przybyli: przedstawiciel Sejmiku Wojewódzkiego Zbi­
gniew Ajchler, burmistrz Kazimierz Michalak, radny Rady Powia­
towej Jan Jankowski, radni z komisji oświaty Rady Miejskiej Wro­
nek oraz przedstawiciele Rady Rodziców miejscowej szkoły. 
Przewodniczący Rady Rodziców Jarosław Mikołajczak poinformo­
wał zebranych o dotychczas poczynionych krokach: o informacjach 
w prasie o fatalnym stanie nawierzchni (art. Slalomem do szkoły), 
prowadzonych rozmowach na ten temat w różnych kręgach, o pety­
cjach rodziców złożonych w Starostwie Powiatu i w Sejmiku Samo­
rządowym oraz o nadesłanych odpowiedziach.
Starosta Paweł Kowzan odpisał: (...)Rozumiejąc przedstawione w pe­
tycji potrzeby mieszkańców, a także podzielając krytyczną opinię o 
stanie nawierzchni dróg z Rzecina do Chojna oraz z Chojna do Kra- 
snobrzegu, chciałbym jednak przekazać, iż zgodnie z  Rozporządze­
niem Rady Ministrów z dnia 15.12.I998r. (Dz.U.Nr 169, poz.1071) 
drogi nr29250 Chojno - Rzecin oraz nr 29251 Wronki - Chojno zali­
czone zostały do kategorii dróg wojewódzkich podległych Marszałko­
wi Województwa Wielkopolskiego.
W związku z powyższym przekazaną przez Państwa petycję przesiali­
śmy do Wielkopolskiego Zarządu Dróg Wojewódzkich w Poznaniu, al.
Niepodległości 16/18.
Członek Zarządu Województwa Wielkopolskiego Wojciech Jankowiak w 
imieniu Urzędu Marszałkowskiego informuje: (...) obecny stan techniczny 
omawianych dróg jest wynikiem kilkuletnich zaniedbań w zakresie niesto­
sowania zabiegów konserwacyjnych. (...) Uchwalony przez Sejmik Woje­
wództwa Wielkopolskiego budżet pozwoli na określenie wysokości środ­
ków finansowych, jakie będzie można przeznaczyć m.in. na drogownic­
two. W oparciu o wysokość środków finansowych będzie można podjąć 
decyzję odnośnie ustalenia możliwości realizacyjnych w stosunku do wy­
stępujących potrzeb na drogach wojewódzkich w Wielkopolsce.
Dyrektor szkoły, Tadeusz Ciesielski wraz z Burmistrzem poinformo­
wali przedstawiciela władz wojewódzkich o złożonych deklaracjach 
w momencie likwidacji szkoły w Rzecinie. Dotyczyły one zapew­
nień, że uczniowie dowożeni będą do szkoły macierzystej w Chojnie 
po wyremontowanej drodze, a w ślad za tym nastąpi poprawa bez­
pieczeństwa jazdy i skrócenie czasu przewozu przynajmniej o 15 - 20 
min., co nie jest bez znaczenia w przypadku kilkuletnich dzieci i naj­
dłuższej trasy dowożenia (16 km).
Oprócz jakości dróg omawiano na powyższym spotkaniu także ja ­
kość tabom autobusowego. Na dzień dzisiejszy rodzice zgłaszają 
wiele niedociągnięć w tym zakresie. Zabiegać należy o przydział no­
wego autobusu z puli ministerialnej.
Wierzymy, że głosy braci posłów - Romualda i Zbigniewa Ajchlera 
oraz zaprzyjaźnionego z Chojnem - posła Marka Zielińskiego mogą 
wiele pomóc.
Wielu gości po raz pierwszy miało okazję podziwiać pięknie wyre­
montowaną i rozbudowaną szkołę. Nie będzie w tym żadnej przesady, 
jeżeli powiem, że jest to, na dzień dzisiejszy, najładniejszy, najlepiej 
wyposażony (również dzięki pomocy Holendrów) obiekt oświatowy. 
Aby dzieci z Rzecina wraz z wychowawczyniami mogły korzystać z 
dobrodziejstw tej placówki, a rodzice spokojnie oczekiwać na ich po­
wrót do domu - musi być wyremontowana droga!

Krystyna Tomczak
RS. W momencie zamykania tego numeru „WS” dotarła do nas wiado­
mość, że 5 marca br. z inicjatywy posła Zbigniewa Ajchlera odbył się 
objazd drogi Rzecin - Chojno - Wronki przez dyrektora Wojewódzkiego 
Zarządu Dróg w Poznaniu i kierownictwo Zarządu Dróg w Szamotułach. 
I o wizji lokalnej odbyło się spotkanie w Szamotułach, z udziałem burmi­
strza Michalaka, dotyczące wstępnych ustaleń remontu drogi. O podję­
tych decyzjach poinformujemy w kolejnym wydaniu „WS”.

W następnym numerze o budowie drogi Wronki - Chojno:
13 km w 20 lat!

Miłą niespodziankę mieszkańcom naszej miejscowości sprawił kie­
rownik Domu Kultury w Chojnie, pan Jan Jankowski. Nawiązał on 
kontakt z dyrektorem Obrzyckiego Domu Kultury, panem Jackiem 
Kusnerowiczem, w wyniku którego w niedzielę 7 lutego przybył do 
Chojna zespół muzyczny „Puls”. Od roku pod kierunkiem pani Hono­
raty Pociechy grają i śpiewają: Anna Musiał, Alicja Rakowska, Alek­
sandra Kuligowska, Arkadiusz Janasek oraz gościnnie występujący z 
zespołem Łukasz Skowroński.
O zespole można mówić tylko w samych superlatywach. Zaprezen­
towano bogaty repertuar muzyczno - wokalny, który w połączeniu z 
techniką - nagłośnieniem i efektowną iluminacją świetlną (obsługiwaną 
przez samego dyrektora) oczarował słuchaczy. Do tego świetna kon­
feransjerka, prowadzona przez panią Adriettę Perz, dopełniała całości 
tego pięknego koncertu muzyczno-wokalnego. Bardzo piękne były 
partie muzyczne wykonane na skrzypcach i flecie, podobnie jak głosy 
wykonawców. To nic, że rodzynek zespołu - Arek jest przytłoczony 
przez dziewczyny, ale za to wspaniale akompaniuje.
Szkoda tylko, że tak małe było zainteresowanie tym koncertem ze 
strony naszych mieszkańców. Cieszy natomiast liczne przybycie mło­
dzieży i dzieci oraz seniora, pana Zygmunta Radzieja. Młodzi mieli 
możliwość przekonać się, jak wiele można osiągnąć, gdy jest zaanga­
żowanie w pracę twórczo-artystyczną. Na twarzach wielu można było 
zauważyć pewną dozę zazdrości. Oby przerodziła się w działanie na 
niwie kulturalnej naszej miejscowości.
Zespołowi oraz dyrektorowi panu Jackowi i instruktorce pani Hono­
racie, życzymy dalszej wspaniałej pracy i podbijania serc słuchaczy. 
Na koniec serdeczne podziękowania dla pań: Zofii Mikołajczak, Mał­
gorzaty Jankowskiej i Bożeny Ignyś - dzięki którym po koncercie 
mogliśmy miłych naszych gości podjąć skromnym poczęstunkiem.

Czesław Tomaszewski 
Fot.: J. Jankowski
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PROBLEMY

ZD A N IEM  LIB ER A ŁA  czy  N a w a r.
Przytaczam tytuły obydwu artykułów stro­
ny SPOJRZENIA zamieszczonych w nr 3/99 
WRONIECKICH SPRA W ponieważ nie jestem 
pewien czy tytuły nie zostały pomylone. 
Mogę zrozumieć młodzieńczą fantazję, po­
koleniowy bunt, brak doświadczenia i w y ­
czucia politycznego, znajomości metod pro­
pagandy, podstaw ustalania podatku rolnego, 
przychodów budżetu gminnego ale te powo­
dy nie usprawiedliwiają treści artykułu doty­
czącego podstaw egzystencji ludności wiej­
skiej i antagonizującego społeczeństwo naszej 
gminy.
Jako radny z okręgu wiejskiego czuję się zo­
bowiązany przeciwstawić przejawowi nieod­
powiedzialnej demagogii. Informacji o rolnic­
twie i blokadach nie czerpię z przekazu TV 
lecz z bieżącej obserwacji. Ostatnim efek­
tem było wprawdzie nadłożenie kilkudzie­
sięciu km objazdów i odłożenie kilku wy­
jazdów ale krótkie rozmowy z rolnikami 
na blokadach utwierdziły mnie w przeko­
naniu, że ich przyczyną była bezsilność 
wobec zaistniałej sytuacji ekonomicznej na 
wsi. Blokady dróg nie były przejawem akcji 
politycznej czy walki wsi z miastem lecz 
krokiem desperacji zgodnie z przysłowiem 
tonący brzytwy się chwyta.
Rolnictwo przy obecnej polityce rolnej i 
celnej dosłownie tonie i fakty te dostrzegło 
80% społeczeństwa popierającego prote­
sty. Jak porównać blokady z najazdem 
1000 ciągników na siedzibę Unii Europej­
skiej (UE) w Brukseli i następnie regularne 
starcia rolników zachodnich z policją w 
sytuacji gdy dopiero zapowiadane jest dla 
nich zmniejszenie dotacji za 5 lat?
Autor posługując się wyświechtanymi fra­
zesami myli podstawowe pojęcia.
Zgodnie z zasadami ekonomii politycznej 
pojęcia socjalizmu czy kapitalizmu nie doty­
czą dopłat do cen skupu, obowiązującej dok­
tryny filozoficznej lecz stosunków własno­
ściowych środków produkcji i dyspozycyj­
nością tzw. wartości dodanej. Zgodnie z tymi 
zasadami na polskiej wsi nawet w latach 50- 
tych istniał kapitalizm i w tym zakresie prze­
miany lat 90-tych niczego nie zmieniły lecz 
tego czego nie udało się osiągnąć ówczesnej 
władzy (likwidacji prywatnej własności in­
dywidualnych rolników) może się udać obec­
nej. Jest to swoiste podziękowanie rolnikom 
za ich wielopokoleniowy opór przeciw so­
cjalizmowi.
Propaganda poprzedniego okresu skutecznie 
wbiła nam w pamięć pojęcie tzw. sojuszu 
robotniczo-chłopskiego co wielu rozumie jako 
porównywalność dochodów obydwu grup. 
Wielu mieszkańców miasta ( w tym zapewne 
i Autor) myli pojęcia dochodu pracownika z 
przychodem rolnika. Dochód pracownika w 
zakładzie może być niewystarczający w sto­
sunku do potrzeb ale nie może być niższy od 
minimalnej płacy ustalonej przez rząd, nato­
miast dla rolnika przychód ze sprzedaży pło­
dów rolnych jest zawsze dodatni ale dochód 
czyli różnica pomiędzy przychodem a kosz­

tami uzyskania tego przychodu może być 
ujemny czyli być stratą. W tym tkwi przy­
czyna protestów rolników i ich determinacja. 
Skąd ma rolnik dołożyć np. po lOOzł do każ­
dej świni? A skąd środki na niezbędne inwe­
stycje i utrzymanie stanu obecnego? Nie prze­
trzyma jej, jak Spomasz wirówkę, w oczeki­
waniu na innego nabywcę lub zmianę koniunk­
tury bo nadmierny przyrost wagi dyskwalifi­
kuje świnię i znacznie zwiększa stratę. 
Średni dochód rolnika w 1998 r wynosił 40% 
dochodu pracownika w przemyśle w 1989r. 
W jakiej innej gałęzi gospodarki jest tak źle? 
Jak ironicznie brzmi, w zestawieniu z cało­
ścią, wytłuszczone zdanie „D oceniam  pracę  
ro ln ik ó w ” . Odpowiedź jest prosta. R o ln i­
kom  bardziej od doceniania zależy  na jej

...Jedność tak, ale trzeba słuchać jednego najlepiej 
„Samoobrony” - powiedział A. Lepper

uczciw ej w ycenie w złotów kach  a zw łasz­
cza ich w ypłacie. Czy Autor wie, że za bura­
ki cukrowe oddane w październiku ubr. nasi 
rolnicy otrzymali 45% należności, resztę do­
staną może w kwietniu o ile CUKROWNIA 
SZAMOTUŁY nie zbankrutuje?
Może Autor wskaże rolnikom, którzy stanęli 
w obliczu bankructwa, za co mają żyć? 
Zboża nie powinni siać bo za mało glutenu, 
ziemniaków nie uprawiać bo przemysł pada a 
nasz alkohol nie może w benzynie zastąpić 
zachodniego, drobiu i trzody nie hodować bo 
z zachodu tańsze, od masła skleroza, cukru 
nadprodukcja, tytoń niearomatyczny, warzy­
wa holenderskie-dorodniejsze, pomarańcza 
tańsze od jabłek. Zaczęli więc hodować wiel­
błądy, strusie. Mogliby jeszcze osły na sala­
mi ale czy faktycznie mamy ich za mało czy 
też nasze są niesmaczne?
Na czym polega nieporównywalnie gorsza 
obecna sytuacja ekonomiczna rolników od 
sytuacji ich dziadków z końca lat 50-tych? 
Przede wszystkim na tym, że przestali być 
samowystarczalnymi sprzedając konie a lam­
py naftowe, cepy i sierpy oddając do mu­
zeum. Postęp cywilizacyjny, techniczny, or­
ganizacyjny, niemożliwość rozwoju produk­

cji bez korzystania ze środków kredytowych 
sprawiły, że bez dochodów nie da się korzy­
stać z energii elektrycznej, paliwa - niezbęd­
nych nawet przy wariancie przetrwania. Nie 
spłacone kredyty, wzięte w dobrej w ie ­
rze, zgodnie z oficjalną propagandą dla po­
większania powierzchni gospodarstw i przy­
gotowania się do konkurencji w UE, udzielo­
ne przez banki na podstawie biznesplanów 
opracowanych przy współpracy Ośrodka 
Doradztwa Rolniczego nagle stały się kamie­
niem na szyi przodujących rolników, a więc 
tych, którzy mieli być siłą napędowa w UE. 
Banki interesuje tylko bieżąca spłata odsetek 
i kredytów. Przy opóźnieniach znowu wio­
dącą rolę będą spełniali komornicy, którzy 
przypuszczalnie postąpią podobnie jak przy 
likwidacji PGR. Może o taką sytuację chodzi 

liberałom? Przez kilka miesięcy będą się 
mogli cieszyć, że wreszcie „ bambrów" 
dotknie „ sprawiedliwość dziejowa”. I tu 
jest właśnie fundament „polskiegopieklą ” 
skrupulatnie konserwowany przez stule- 

. cia.
Jak to łatwo napisać „dla mnie jako konsu­
menta obojętne skąd pochodzi mięso waż­
ne, że jest tańsze”. Czy cena detaliczna 
mięsa w sklepie że I-II/98, ustalona przy 
cenie skupu żywca 3,80-4,20 zł/kg, zma­
lała gdy cena skupu w okresie przed blo­
kadami spadla do 1,80-1,50 zł/kg. Autor 
zapomina, że za import trzeba płacić i to 
raczej nie w zł. Aktualnie mamy najwyż­
szy deficyt handlowy. Skąd więc dewizy? 
Może ze sprzedaży za granicą artykułów 
Liberała?
Jakich towarów i usług brakuje na zacho­
dzie ? Jaki skutek na zachodzie odniósł 
apel naszego rządu o wstrzymanie dotacji 
do zachodniej wieprzowiny?

Kto ma dbać o konkurencyjność produkcji 
rolniczej, jej zbyt za granicą, zapobiegać bez­
robociu, tworzyć nowe miejsca pracy na wsi? 
- rolnik? za co? i jaką ma gwarancje że nie 
powtórzy się sytuacja jak z produkcją rolną? 
Jak można nie rozumieć postulatu „uszczel­
nienia granic przed niekontrolowanym i sub­
wencjonowanym napływem mięsa” i „żądają 
wprowadzenia większych dopłat do ekspor­
tu półtusz wieprzowych” Na czym polega 
sprzeczność tych postulatów?. Czyli wg Au­
tora moralnie i ekonomicznie słusznajest po­
lityka dająca w efekcie stratę eksportu mięsa 
na wschodni rynek i bankructwo naszych naj­
lepszych rolników. Może taki jest cel tych 
działań aby przed wejściem do UE zniszczyć 
naszych rolników bo potem UE nie będzie 
miała komu płacić dotacji. A skoro nic będzie­
my producentami żywności i zarazem kon­
kurentam i rolników  z UE na naszym i 
wschodnim rynku to dlaczego aktualnych 
dotacji dla rolników zachodnich nie można 
częściowo zastąpić zwykłą marżą handlową 
stosowaną przy sprzedaży do nas i płaconą 
przez nas, tylko z czego?
„Nasi rolnicy chcą wreszcie wprowadzić mi­
nimalne ceny na podstawowe produkty rol-
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ne”. A co oni chcą więcej od swoich konku­
rentów z zachodu? Czy Autor rozpoczyna­
jąc pisaninę do WS nie wie jakie będzie jego 
honorarium autorskie? Moje artykuły (prze­
kazywane nieodpłatnie) też powinny za­
chwiać równowagę rynkową artykułów w 
WS i obniżyć honorarium. Czy tak się stało? 
Może obniżyłoby to cenę WS i zwiększyło 
jego nakład?
Produkcja rolnicza to nie produkcja maszyn 
spożywczych lecz strategiczna gałąź gospo­
darki narodowej zatrudniająca około 4 min. 
ludzi i takie porównywanie jest niepoważne. 
Stary „SPOMASZ” jest w likwidacji. Może 
ktoś poda ilu spośród 1100 jego pracowni­
ków jest bezrobotnych lub pozostało bez 
środków do życia?
Wszystkie kryzysy poprzedniego okresu bra­
ły się stąd, że nadciągający kryzys w mia­
stach próbowano powstrzymać oszczędno­
ściami na wsi. Na efekty me czekano długo w 
1956;70;76r Z budżetu ubr przesunięto z 
rolnictwa do górnictwa 1.800.000 zł. Niektó­
rych dziwi fakt, że w styczniu br. wartość 
sprzedaży przemysłu spadła o 5%.
Wieś to potężny odbiorca produkcji np. sprzę­
tu AGD, odzieży, obuwia, maszyn rolniczych, 
nawozów itd. Za co mają rolnicy kupić te to­
wary i tym samym dać pracę robotnikom w 
mieście skoro nieuczciwa konkurencja zachod­
nia pozbawia ich resztek oszczędności z lat 
ubiegłych ? Na podstawie jakich danych Au­

tor przypuszcza, że jego podatek (płacony 
od dochodu) pójdzie na dopłaty dla rolników 
a nie stanowi od dawna części odpraw dla 
górników (po 46.000zł. na osobę). W innych 
branżach zwykli pracownicy, nie tracąc za­
trudnienia, za sprzedane akcje prywatyzacyjne 
dostają znacznie więcej.
Rolnik aby osiągnąć taki przychód (nie mylić 
z dochodem) w styczniu br musiał oddać do 
skupu 250-300 sztuk trzody po 100 kg/szt. 
Koszt ich wyhodowania u dobrego rolnika, 
nie licząc robocizny, amortyzacji sprzętu i 
budynków, odsetek bankowych itp.(wg ofi­
cjalnych danych rządowych) wyniósł śred­
nio 88.000 zł. Może te cyfry przemówią do 
sumienia.
Większość kopalń nie płaci od wielu lat składek 
ZUS. Skąd więc są emerytury górników i dopła­
ty do wydobycia węgla?. Spośród 30000 górni­
ków, którzy odeszli z odprawami już 15000 
ponownie pracuje, a ich nowi pracodawcy są 
zwolnieni z opłacania za nich składek ZUS.
Ile dostanie rolnik, który zrezygnuje ze swo­
jego zawodu, jest gorszy? Zmiany zakładów 
pracy dla byłych górników nie powodowały 
konieczności budowy dla nich nowych miesz­
kań, szkół dla ich dzieci itd. A jak można so­
bie wyobrazić zmianę miejsca pracy dla mi­
lionów byłych rolników?. Mają wykonywać 
usługi na wsiach - komu, bezrobotny bezro­
botnemu? Czy chcemy wokół dużych miast 
mieć łańcuch slumsów?

Ciekawe dlaczego np. dziennikarze zachodni 
nie boją się konkurencji naszych dziennika­
rzy a zachodni rolnicy tak boją się naszych?. 
Może dlatego, że wartość produkcji rolnika 
UE bez dotacji wynosi 281 EC z 1 ha a nasze­
go 285 EC. Dlaczego tamte społeczeństwa, 
wzorem naszych liberałów, nie protestują, że 
aż 52% budżetu UE idzie na dopłaty dla rol­
ników (u nas na 1999r, 2,47%)? Ministrowie 
rolnictwa krajów UE na rok przed rozpoczę­
ciem rolniczego roku gospodarczego ustalają 
wielkości produkcji i ceny gwarantowane. 
Wszelki import rolny jest reglamentowany a 
potem jeszcze dodatkowo ograniczany przez 
„akcje” weterynarzy itp. Nawet import na­
szych produktów dla ich eksportu na III świat 
jest blokowany.
Wydaje się, że może zbawiennym dla naszych 
rolników będzie wejście do UE. Może wreszcie 
ktoś zacznie o nich myśleć poważnie i bronić 
ich (a tym samym nas) przed skutkami nieod­
powiedzialnych zachowań polityków i dzien­
nikarzy. Zostawmy puste frazesy i polityczną 
demagogię, może jeszcze nie jest za późno.

Wronki, 1999.02.20 Krzyżaniak Lech

P.S.
Dane statystyczne zaczerpnąłem z informa­
cji GZKiOR.
Do wiadomości: Zarząd GZKiOR Wronki. 
[Tekst wpłynął do redakcji 4.03.1999 r. i zo­
stał opublikowany bez adiustacji (Red.)]

W odpowiedzi: * * *
Zważywszy na cierpliwość Czytelników, zobowiązania wobec reklamodawców 
i dobro „ Wronieckich Spraw" (jedna czarno-biała strona ogłoszeniowa to 400 
zł) - do artykułu Pana Lecha Krzyżaniaka na łamach gazety ustosunkują się 
raczej krótko. Szczegółowo autorowi odpowiem zaś listownie.

Adwersarz traktuje mnie w swym artykule ja k  smarkacza, którego oj­
cowskim klapsem należy przywrócić do porządku (stąd „zrozumienie" mło­
dzieńczej fantazji, braku wyczucia politycznego itp.). Przytacza szereg da­
nych (za GZKiOR) nijak mających się do autentycznych źródeł kryzysu w 
rolnictwie i takoż je  interpretuje. Chcąc szeroko zarysować problem rolnic­
twa, ujmuje go nie całościowo (holistycznie), w powiązaniu ze zmianami 
globalnymi, lecz cząstkowo, dopasowując fakty do teorii. Trzy strony maszy­
nopisu Pana Krzyżaniaka da streścić się wjednym zdaniu: skoro dopłaca się 
m. in. do górnictwa w Polsce i do rolnictwa w Unii Europejskiej -  to należy 
subwencjonować i nasze rolnictwo. Pomijam to, iż Autor przytacza marksi- 
stowsko-engelsowską definicję kapitalizmu i socjalizmu, dopłaty podatników 
do rolnictwa nazywa „ uczciwą wyceną " pracy rolników, klasyczną ekono­
mię przedstawia jako „polityczną demagogię " itp.
Ja twierdzę, że nie wolno subwencjonować żadnej gałęzi gospodarki. Jeżeli 
jakaś firma przynosi straty, to należyją zamknąć. Nikt nie ma prawa wydzie­
rać pieniędzy emerytom, rencistom, chorym na cukrzycę, miażdżycę, nadci­
śnienie tętnicze -  żeby dopłacać do skupu wieprzowiny (to samo odnosi się do 
dopłat innych grup społecznych do bankrutujących kopalń, stoczni, kolei). 
Odstępstwo od tej reguły jest nieuczciwe i rodzi zawsze dalszą lawinę żądań 
(skoro „dali"rolnikom, to dlaczego nie nauczycielom, stoczniowcom, kole­

jarzom?).
Dotacje rolnicze zarówno w skali kraju czy Europy - w świetle postępujących 
zmian cywilizacyjnych- to równia pochyla. Wszelkie regulacje państwowe, 
unijne (np. dopłaty) obniżają konkurencyjność w skali globalnej i powodują, 
że państwa takie jak  Polska pozostają w pólkolonialnej zależności od orga­
nizacji międzynarodowych.

Pan Krzyżaniak nisko ocenia moją pracę redaktorską, nazywając ją  „pisani- 
ną ". Nigdy nie odważyłbym się tego wypowiedzieć w stosunku do Pana pracy (w 
firmie, Radzie Miejskiej), tym bardziej, że ją  cenię. Uważam natomiast, że każdy 
obywatel w wolnym państwie ma prawo do wyrażania swoich opinii. W ogóle ma 
prawo myśleć! Niezależnie od tego, czy to co głosi, mieści się w społecznych ramach 
poznania.

Artur Hibner

Promocja reformy oświaty (4)

Zaradna bezradność
W ramach reformy oświatowej szkoła podstawowa w Gawron- 
kach otrzymała wreszcie długo oczekiwane wytyczne, dotyczące 
działalności wychowawczej. Priorytetem było przeciwdziałanie zj a- 
wisku tzw. wyuczonej bezradności oraz przygotowanie uczniów 
do radzenia sobie w warunkach zmieniającej się rzeczywistości. 
Dyrektor szkoły, któiy dopiero co zapisał się do Klubu Twórczych 
Dyrektorów, po zapoznaniu się z wytycznymi natychmiast stwo­
rzył autorski program wychowawczy i przedstawił go do zatwier­
dzenia radzie pedagogicznej.
Drogocenna - zagaił dyrektor - w myśl wytycznych mamy uczy­
nić naszych uczniów zaradnymi, żeby sobie radzili, bo bezradni 
sobie nie radzą. Ideą mojego programu autorskiego jest pójście 
jeszcze dalej poprzez krok wstecz. Mianowicie pozostajemy 
przy działalności, która dotąd najlepiej nam wychodzi, miano­
wicie wyuczamy bezradności. Doszedłem bowiem do wniosku, 
że najwyższą formą zaradności jest właśnie bezradność.
Oczy członków rady pedagogicznej robiły się coraz większe i 
większe, więc dyrektor postanowił poglądowo przybliżyć isto­
tę swojej koncepcji.
- Zauważyliście, że od ludzi zaradnych wszyscy czegoś wyma­
gają, natomiast człowiekowi bezradnemu pomagają i nic od nie­
go nie chcą. Oczywiste więc, że bezradność daje lepsze przygo­
towanie do samodzielnego życia. Jestem wystarczająco długo 
dyrektorem i przekonałem się, że zasada ta sprawdza się w 
każdych warunkach.
Jeden z młodszych nauczycieli podniósł rękę i spytał nieśmiało:
- Czy to znaczy, że będziemy realizować ducha reformy po­
przez zaprzeczenie jej litery?
Właśnie - potwierdził dyrektor - potrzebne są zmiany i w dobie 
zmian zmianą przez nas wprowadzoną będzie rezygnacja ze zmian. 
W tym momencie cała rada pedagogiczna odetchnęła z ulgą. Ode­
tchnięcie to dowodziło pełnego zrozmuienia i pełnej akceptacji 
reformy.

Klemens Stróżyński
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INFORMACJEc
Wroniecki Ośrodek Kultury 

zaprasza
Kino „Qwiazda"

Data/godz.: Tytuł: Prod. /  od lat
12.03 -  17.03 / 18.00 DŁUGOISZCZĘŚLIWIE U S A /12
12.03 -  17.03 / 20.00 HISZPAŃSKI WIĘZIEŃ USA /15
18.03 - 23.03 / 18.00 KRÓLESTWO ZIELONEJ

POLANY PO L /b. o.
18.03 - 23.03/20.00 BOLLBOARD P O L /15
24.03 - 29.03 / 20.00 ZA CIOSEM USA /15
26.03 - 31.03 / 18.00 DAWNO TEMU W TRAWIE U SA /b. o.

Kasa kina czynna na godziną przed seansem. Tel.: 254-02 -29. 
W soboty kino nieczynne.

MUZEUM REGIONALNE
Wronki, ul. Szkolna 2. Tel.: 254 06 17

Czynne:
wtorki, czwartki, soboty -  od 10.00 do 14.00 

środy, piątki -  od 14.00 do 18.00

W ystaw y: -  stałe: historyczno -  etnograficzna
i łowiecko -  przyrodnicza

Grupy młodzieży szkolnej prosimy wcześniej anonsować tele­
fonicznie

BIBLIOTEKA  
Publiczna we Wronkach

tel.: 254 06 17
otwarta: od pn.- pt. w godz.: 10.00-18.00 

z wyjątkiem wtorku - do godz. 14.00 
W bibliotece czynne - KSERO

S o b o tn io  — n ie d z ie ln e  
DYŻURY APTEK

13.03.1999
w godz.: 8.00-13.00 na Rynku; w godz.: 19.00-20.00 w Przychodni
14.03.1999
w godz.: 10.00-12.00 i 19.00-20.00 w Przychodni
20.03.1999
w godz.: 8.00-13.00 na Rynku; w godz.: 19.00-20.00 na Borku
21.03.1999
w godz.: 10.00-12.00 i 19.00-20.00 na Borku
27.03.1999
w godz.: 8.00-13.00 i 19.00-20.00 na Rynku
28.03.1999
w godz.: 9.00-13.00 i 19.00-20.00 na Rynku 

W dni powszednie apteki czynne:
APTEKA Pod Orłem (na Rynku), tel. 254-01-34, od poniedziałku 
do piątku w godz.: 8.00-20.00, w soboty: 8.00-13.00 
APTEKA w Przychodni, tel. 254-14-65, od poniedziałku do piątku 
w godz.: 8.00-16.00
APTEKA na Borku, tel. 254-93-79, od poniedziałku do piątku 
w godz.: 9.00-16.45

12 --------------------------------

r  >
Niepubliczny Zakład Opieki Zdrowotnej 

OŚRODEK PIELĘGNACYJNO-POŁOŻNICZY 
EjjTŃ  MEDYCYNY RODZINNEJ 

Elżbieta Kosmala
Wronki, ul. Partyzantów 14 

(Budynek Ośrodka Zdrowia 1 piętro)
Tel.: 254 21 85, tel. kom.: 0 602 73 86 16

Ośrodek dysponuje i nieodpłatnie wypożycza:
materace przeciwodleżynowe, 
prześcieradła przeciwodleżynowe,
„ssaki” dla dorosłych, dzieci i niemowląt, 
butlę tlenową z reduktorem, 
sprzęt do reanimacji i wiele innych.

Oferujemy szereg usług bezpłatnych, takich jak:
zastrzyki wykonywane strzykawkami jednorazowymi, 
profilaktyczne badanie poziomu cukru we krwi i kontrolne 
u chorych,
pomiary ciśnienia i tętna 
zakładanie baniek bezogniowych, 
inhalacje,
wszystkie zabiegi zlecane przez lekarzy.

Pracujemy w składzie:
E lżb ieta  K osm ala , pielęgniarka środowiskowo-rodzinna,
27 lat pracy (3 lata w szpitalu),
L u cyn a J a sin ow sk a , pielęgniarka środowiskowo-rodzinna, 
10 lat pracy (7 w szpitalu),
A neta  K ukuła  pielęgniarka środowiskowo-rodzinna,
3 lat pracy (2 w szpitalu),
E lżb ieta  R og a lsk a  położna środowiskowa, 20 lat pracy 
(4 lata w szpitalu),
E lżb ieta  G orąca, 10 lat pracy w szpitalu -  oddział chirur- 

gicz ny i dziecięcy,
M ałgorzata  W ojciechow ska, 14 lat pracy w Szpitalu Klinicz­
nym Akademii Medycznej w Poznaniu -  oddział chirurgiczny. 

Każda pielęgniarka posiada prawo jazdy i samochód osobowy, 
domowy telefon stacjonarny, na dyżurach telefon komórkowy. 
Współpracujemy ze wszystkimi lekarzami.
U w a g a :
Pacjent może wybrać tylko jedną ofertę medyczną - jedną 
pielęgniarkę i jednego lekarza.

PTHU"AKCO”sc
mmmmm *Z7fHL

f  \  VI KING

Oferuje w ciągłej sprzedaży 
maszyny i urządzenia firmy 

STIHL i YIKINO
- części zamienne
-serwis gwarancyjny i pogwarancyjny 
Wykonujemy również remonty 
silników firmy BR1GGS&STRATTON

Wronki Nadolnik 1
(przy Nadleśnictwie)

Tel.254-01 -48
wew. 1 23

0-602 613 518
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Stare Miasto 36 tel. 0*67 25 41 503, 0*67 25 41 559
64- 510 Wronki fax 0*67 25 41 469

FH U P I 8 c J  
Jarosław Szymański 

ul. Nowa 1
Polecam y za gotówkę 

i na raty

/  wykładziny podłogowe
/kom plety wypoczynkowe 

i meble ze Swarzędza

Zapraszamy f U nas taniej!

SPRZEDAM
samochód 

marki Ż U K  A -11

skrzyniowy, 
rocz.1985 

Stan dobry.

©
254 19 72V_________ _________ J

PTliLI
„ARCO” s.c.

O FERU JE  
wywóz nieczystości 

płynnych

Tel. 254-01-48 
w. 123

v _________________________

SPRZEDAM  DZIAŁKĘ LETNISKOW Ą
miejscowość - Biała

___  telefon: (067)254-23-71_________

DROBNE
Sprzedam samochód RENAULT CLIO 1.2, rok prod. 1992, 
tel. (067) 254-23-07

’ S przedam y?^ J26p, paźdz. 1990. Tel. 254-13-06

SZAFY, GARDEROBY, PAWLACZE, 
ZABUDOWA WNĘK 

Z DRZWIAMI PRZESUWANYMI 
RÓŻNORODNA GAMA PŁYT I LUSTER 

Wystawiamy faktury VAT (odpis od podatku)

Poznań, ul. Owsiana 9/12 
Tel. (061) 820-28-98, 826-92-07; 

kom. 0601-87-45-78

C O M M E R C I A L  U N I O N
Otwarty Fundusz Emerytalny 

BPH CU WBK

solidność
bezpieczeństwo inwestujących 
światowa renoma 
wieloletnie doświadczenie 
najlepsi specjaliści

II i III filar w reformie ubezpieczeń społecznych 
- informacja, wnioski, umowy
A G EN T U B E Z P IE C Z E N IO W Y  

W iesław  Hojan
ul. Lipowa 5/2, 64-510 Wronki 

tel. (067) 254-19-65, tel. kom. 0604-891-176
D bam y o Twoją fin a n so w ą  p rz y sz ło ś ć

W ronki, Al. W yzw olenia 1, tel./fax 254-06-82

M I N I I
Polecamy:

■ O k n a  ■ D r z w i  ■
z PCV i a lum inium  (montaż) 

Promocjo no okno typowe firmy V6Kfl 
- 5 lot gworoncji !

w  \ y
s

/  'A y
y

/ \ ^ y
:

/
y

/ '  \ s

/  ^  \
/• s

£________________________:

okno 1435 x 1465 
Ceno z VRTem 

'6 5 5 T T

drzwi
bolkonouue 
865 x 2085 

Ceno 
z VATem 
C523~zł)

WYKONUJEMY RÓWNIEŻ OKNO NR WYMIAR
rolety zewnętrzne i bramy garażowe 

• boazerie PCV i wiórowe, 
podłogi panelowe, 
płytki ceramiczne, kleje,
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Zakład Handlowo-Usługowy 
Wronki, ul. Świerkowa 10

— SANUS —
Paweł Kmieciak
✓  wywóz nieczystości 

stałych

✓  sprzedaż pojemników 
na śmieci o pojemności: 

110 - 1 2 0 -2 4 0  -
1100 - litrowych

Zadzwoń! 
254-06-69 J

Firma

Lucyna Bu rawska
poleca:
MATERIAŁY BUDOWLANE
■ płyty gipsowe NAJTAŃSZE!
■ cement portlandzki 350 * wapno
■ suporex „24"
■ cegła « klinkier ■ rynny ocynkowane 
MATERIAŁY IZOLACYJNE
■ styropian ■ wełna mineralna
■ papa ■ lepiki
ELEMENTY BUDOWLANE
•betonowe ogrodzenia ozdobne
■ granitowe parapety 
Zapewniamy własny transport
Zapraszamy do naszego sklepu:
N ow a W ie i, ul. Lipowa 3 (w obiekcie SUR-u) 

czynny w godz. 8.00 -16.00, soboty: 8.00 -13.00,

^  0-602 273 940

E lżbieta i Jerzy B ajonow ie
polecają:

■ PŁY T Y  N ID A G IPS  
i profile

w cenach konkurencyjnych
(transport gratis!)

FARBY & KLEJE 
TAPETY & KASETONY -y. 
SILIKONY
ATLASY (duży wybór)
OKNA PCV 
(montaż, gwarancja)
LAMPY

' Dogodny dojazd i parking 
I W ronki,
| ul. D w orcow a 2 
I (przy dworcu PKP)
■ Pn -  pt: od 8.00 do 17.30 J w soboty: 8.00-13.30
I Tel.: 254 94 76 
I________________________

14

BA GS
DYSTRYBUTOR

Am.cci
Wronki, ul. Mickiewicza 2 

(obok klasztoru) 
tel. 254-04-41

Z A P R A S Z A
DO SKLEPU PATRONACKIEGO
Od poniedziałku do piątku 
w godz. 9.00 -17.30, 
w soboty 9.00-13.00
oferujemy 
sprzęt AGD firm:
A M IC A , A R D O , P O L A R
oraz bogaty wybór 
aparatów telefonicznych
Zapewniamy bezpłatny transport 
oraz miłą obsługę.

Z a p ra sz a m y  
d o  n o w e g o  sk le p u  

w Sierakowie 
przy ul. Poznańskiej 16/17

BIURO RACHUNKOWE"
Proponuje Państwu 
następujące usługi:

- prowadzenie ksiąg handlowych,
- prowadzenie ksiąg przychodów 

i rozchodów,
- deklaracje podatkowe PIT i VAT,
- prowadzenie spraw pracowniczych. 
Zgłoszenia
teł.: !0 6 7 j254 17 82  • 0 6 0 2 8 9 0  173 

osobiste w  czwartki 
w  godz. 17.00-20.00 
R. K. Marciniak 

os. Słow iańskie 5a/7 , 6 4 -5 10 W ronki

Zapraszamy do skorzystania 
z oferty promocyjnej

P R Z Y J M Ę
U C Z N IA  L U B  U C Z E N N IC Ę

do sklepu jubilersko-upominkowego 
„Prezent” i meblowego.

Oferty zgłaszać osobiście pod adresem:

Wronki, ul. Sierakowska 35 
tel. 254-11-72

L J

SPECJALISTYCZNE
GABINETY

LEKARSKIE
Wronki, ul. Sierakowska 4 

tel. (067) 254-07-75

DERM ATOLOG
dr n. med. Mariola Pawlaczyk

poniedziałek - od 15.30

G IN EK O LO G  - PO ŁOŻN IK
lek. med. Magdalena Konarska

wtorek - od 15.30

CHOROBY W EW NĘTRZNE 
I RADIODIAGNOSTYKA

lek. med. Adam Fundowicz
środa 11.00 - 13.00

N EU RO LO G
dr n. med. Jerzy Mularczyk

środa - od - 14.00 
• bóle, zawroty głowy

• bóle kręgosłupa, nerwobóle
• nerwice, padaczka

• choroba Parkinsona 
• stany poudarowe

• inne zespoły neurologiczne

także: laseroterapia, 
badania wstępne i okresowe kierowców

CHORO BY  USZU, NOSA, 
GARDŁA I KRTANI 

lek. med. Marian Zawada
wtorek - od 16.00

CHOROBY OCZU 
lek med. Sylwester Cybulski

piątek - od 16.00

CHOROBY WEWNĘTRZNE, 
EKG

lek. med. Katarzyna Gudzio
sobota - od 11.30

kasy fiskalne T d e S o f t
instalacje :p  

szkolenia ’
akcesoria
serwis

Stare Miasto 36 
64- 510 Wronki

tel. 0*67 25 41 503, 0*67 25 41 559 
fax 0*67 25 41469
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r

Ściany m ają uszy. To oczywiste. Ale 
niewiele osób zdaje sobie sprawę z 
tego, że m ają również usta...

Co mówią ściany? Oto jedna z nich. Jedna z 
wielu w Polsce, niepozorna. Od frontu budy­
neczek nie zdradza swojego właściwego prze­
znaczenia. Znawca tematu wie jednak, gdzie 
szukać. Tył baraczku, który formalnie jest 
podrzędnym barem szybkiej, bardzo szyb­
kiej obsługi na jednym z wielu w Polsce dwor­
ców autobusowych, to miejsce wyrażania sie­
bie, swojego stosunku do świata, miejsce prze­
pływu informacji, trwały ślad przejawu my­
śli młodego pokolenia. Co mówi ściana? 
„Ciupur” oznajmia, że jego pseudonim jest 
zastrzeżony, nie wolno go używać innym. 
„Bolo” informuje, że zmienia swój i należy 
go teraz tytułować „Afro”. Oznaczone od­
powiednim znaczkiem (zastrzeżone) kolejne 
ksywki łączą się w pary, sugerując, że ich 
posiadacze sąosobami towarzyskimi: „Becia 
i Dżastin”, „Dżymała i Becia”. Równie do­
brze można zapis ten traktować jak matema­
tyczny szyfr. Jeżeli a i b oraz c i a, to znaczy, 
że b i c? Nauka nie idzie w las, czegoś w tych 
szkołach jednak uczą... Chociaż z drugiej stro­
ny, o ile można przejść do porządku dzienne­
go nad tym, że Becia zmienia partnerów jak 
rękawiczki, to peszy trochę narzucający się 
z matematyczną logiką wniosek o homosek­
sualnych skłonnościach obu panów... No cóż, 
Europa!

Napis „Jagoda i Kasia - córka elektryka” nieco 
zbija z tropu. No bo jak to? Dwa w jednym? A 
może to zakamuflowane doniesienie o począt­
kach rozdwojenia jaźni u koleżanki? Czyżby 
wołanie o pomoc? Może należy zawiadomić 
rodziców? Tylko czyich - Jagody czy Kasi? 
Świat ściany pełen jest również ludzkich uczuć. 
Nieśmiałą Trąbę wyręcza jakiś życzliwy i 
wyznaje za nią miłość: „Trąba kocha Ole”. Inna 
przyjazna dusza doradza : „ES I - chódz z 
Magdą”. Pierwsze sympatie, młodzieńcze mi­
łości... To przecież romantyzm! A my narze­
kamy na bezduszność młodego pokolenia...

Co mówią 
ściany...

Stosunki międzyludzkie nie są zazwyczaj 
proste. Zdania bywają podzielone i tak czy­
tamy dalej: „Simel to spoko gość” - oznajmia 
ktoś wszem i wobec. Ktoś inny protestuje w 
nawiasie: „to pener”. Grunt to mieć własne 
zdanie. „Kina to oszołom i capiący lin”. Zde­
cydowanie autor tych słów nie lubi Kiny. Ale 
zaraz obok: „Kina umyj zęby, bo ci jedzie z 
paszczy” - toż to pisze sympatyk! Zmień 
coś w sobie, a wszystko będzie dobrze! Obok 
krytycznego stw ierdzenia: „Gwiazdy to 
szczerbole” (brawo, nie tak łatwo omamić

□
młodych legendą Hollywood) widnieje wska­
zówka, co też wymienione wyżej gwiazdy 
mogą zrobić w zaistniałej sytuacji: „idźcie do 
dentysty szczerbole”. Proste? A jak pięknie 
świadczy o autorach tych tekstów!
Ściana jest również zapisem zmiennych kolei 
przyjaźni. W formie polemik. „Loxana to 
suka” - wypowiada się o niej podpisana w PS 
„była przyjaciułka” i otrzymuje odpowiedź: 
„ty głębie” ! Ale ma ostatnie słowo: „ty kor- 
wo” - nie zostaje dłużna...
Ściana to poważna instytucja. Ma swojego 
korektora. To osoba znająca się na ortografii, 
która raz na jakiś czas poprawia rażące błędy. 
„U” w podpisie zawiedzionego zerwaną przy- 
jaźnią dziewczęcia wprawna ręka poprawiła 
na „ó”. Znowu radość - wbrew powszechne­
mu przekonaniu szkoła jednak coś daje...
Co mówi ściana? Te na pierwszy rzut oka 
wybryki wandalizmu po baczniejszym wglą­
dzie okazują się zapisem świata żywych, peł­
nych emocji, życzliwych, romantycznych, 
posiadających własne zdanie młodych ludzi, 
z ich codziennymi problemami, zawiedzio­
nymi przyjaźniami, pierwszymi miłościami...
Ze ściany woła do nas młode pokolenie, zna­

jące się na matematyce i ortografii. Ba - wyro­
bione artystycznie pokolenie, bo niektóre z 
tych napisów to prawdziwe dzieła sztuki! 
Dlaczego mówimy o nim zazwyczaj niezbyt 
dobrze? Bo nie słuchamy... Ale na szczęście 
ścian mamy pod dostatkiem...

(am)

O D  C Z Y T E L N IK Ó W
Wronki, 01.03.1999 r.

Przedsiębiorstwo
Robót Budowlanych i Inżynieryjnych 
„FUNDAMENT” Sp. z o. o.
Jasionna 57, 64-510 Wronki

„W RONIECKIE SPRAWY” 
dwutygodnik TMZW 
ul. Szkolna 2 
64-510 W ronki

W numerze 4/99 „Wronieckich Spraw” radny, p. Lech Krzyżaniak 
zgłosił inicjatywę zbudowania „kładki dla pieszych przez Wartę”, 
której walory dla mieszkańców obu części Wronek trudno byłoby 
przecenić.
Firma „Fundament” Wronki Sp. z o. o., którą reprezentuję, posiada 
uprawnienia do budowy mostów i doświadczenie w zakresie budowy 
mniejszych obiektów. Ostatnią naszą budową z tej dziedziny była 
budowa mostu żelbetowego na rzece Główna w Janikowie koło Swa­
rzędza na zlecenie Urzędu Miasta i Gminy w Swarzędzu. Most zo­
stał zbudowany w 1998 roku.
Niniejszym pismem chcę złożyć deklarację włączenia się firmy „Fun­
dament” Wronki w inicjatywę „budowy kładki”, zapewniając pomoc 
w zakresie opracowania dokumentacji geotechnicznej, projektu tech­
nicznego i wykonawstwa „kładki”.
Rozumiem przez to również partycypację w kosztach realizacji za­
mierzenia. Gdyby propozycja naszej firmy spotkała się z zaintereso­
waniem, proszę o kontakt telefoniczny w godzinach od 7.00 do 16.00 
po numerami 254-13-20 lub 254-15-21. Oba numery telefoniczne łą­
czą również z faksem.

Pozostaję z szacunkiem
Prezes Zarządu 

H enryk Michalski

GARBY PKP
Obecnie sporadycznie spotyka się tak fatalne przejazdy kolejowe w 
centrum miast jak we Wronkach, w dodatku na linii kolejowej takiej 
rangi. Partacko położone płyty pomiędzy szynami, w mniemaniu 
kolejarzy miały „ułożyć się” pod naciskiem przejeżdżających samo­
chodów. Początkowo, nierówności starano się wyrównać - o zgrozo - 
kamiennym tłuczniem. Przed ostatnią „poprawą” położenia płyt leża­
ły on e znacznie równiej. Czyżby tym sposobem PKP chciało zmusić 
kierowców do wolniejszej jazdy na przejeździe, tworząc kolejne gar­
by (progi zwalniające) na ulicach naszego miasta?
Innym mankamentem jest fatalny sposob opuszczania zapór. Bardzo 
często zdarza się, że dróżnik opuszcza zapory przed włączeniem sy­
gnalizacji świetlnej, w dodatku po oby stronach jezdni jednocześnie. 
Czasami potrafi zamknąć nie tylko ludzi (ci sobie poradzą) ale również 
i samochody. Czy obsługa nie ma instrukcji opuszczania zapór?

Mieszkaniec „Górki”

Wszystkim, którzy tak licznie uczestniczyli we Mszy św. 
i ceremonii pogrzebowej naszej kochanej Cioci,

KONSTANCJI SZCZEPANIAK
Przyjaciołom, Członkom Związku Nauczycielstwa 

Polskiego, Sąsiadom,
pani Ilonie Skwierczyńskiej za ciepłe słowa z przebiegu 

Jej życia zawodowego, Młodzieży, 
pocztom sztandarowym 

- serdeczne podziękowania -

V składa Siostrzenica z Rodziną
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K U R K I
6-tygodniowe po szczepieniach 

?, Sprzedaż
^  od 20 kwietnia’99

T T S i f *  J a n u s z  B r z ó s k a  
^ > ■ 5; . B ie z d r o w o  6 0

Przyjmuje zamówienia telefonicznie 
Tel. 0-67/254 05 69

Jeśli chcesz żyć godnie
w JESIENI ŻYCIA

oraz zapewnić lepsze jutro 
swoim dzieciom 

zgłoś się do
Róży Wrembel

- agenta ubezpieczeniowego 
Ćmachowo 33 

Tel.: (076)254 72 41

TRANSPORT
CIĘŻAROW Y

Usługi dźw igow e do 10 t
PŁYTY

jedno i wielokomorowe
PANELE

poliwęglanowe C A R B .O .L IF E

Wykorzystanie:
❖  pokrycia, świetliki (także łukowe),
•> przeszklenia i zadaszenia obiektów 

(zamiennie za szkło),
❖  ścianki wewnętrzne, przedziały, 

sklepienia, pasaże, wiatrołapy,
❖  ogrody zimowe, pergole, werandy, 

tarasy i inne.

Zalety:
❖  trwałość, odporność na niekorzystne 

warunki atmosferyczne,
❖  odporność na uderzenia,
❖  lekkość, łatwość obróbki i montażu,
❖  przepuszczalność światła, termoizola- 

cyjność.

SPRZEDAŻ
64-510 Wronki, Ćmachowo 
Tel./fax (067) 254-72-79/80; 

tel. kom. 0 604 237 808

^ EMTRANS N
HL Witkowska

Transport i wykopy ziemne 
Wronki

Powstańców Wlkp. 16 
^  'B r 0-67 254 11 70 J
16 --------------------

NIEPUBLICZNY ZAKŁAD OPIEKI ZDROWOTNEJ
Ośrodek Pielęgniarsko -  Położniczy Medycyny Rodzinnej

„VITA” s.c.
Wronki, Partyzantów 7 tel.: 254 11 00

(obok Pogotowia Ratunkowego)
Ośrodek działa na podstawie umowy zawartej z Wielkopolską Regionalną Kasa Chorych w Poznaniu 
i świadczy bezpłatne usługi pielęgniarsko -  położnicze dla ludności Miasta i Gminy Wronki.

Skład osobowy zespołu:
Helena Nowak -  tel.: 254 72 95 - pielęgniarka środowiskowo -  rodzinna,
20 lat pracy w środowisku - zam. Wróblewo 60
Ewa W rembel - tel.: 0 604 513 009 - pielęgniarka środowiskowo -  rodzinna,
18 lat pracy (14 w środowisku) zam. Wróblewo 60
Halina G ębara - tel.: 254 24 62 - pielęgniarka środowiskowo -  rodzinna,
19 lat pracy (16 w środowisku) zam. Wronki ul. Mickiewicza 25/4 
Karolina Frąckowiak - tel.: 0 602 729 574 - pielęgniarka środowiskowo -  
rodzinna, 4 lata pracy (3 w środowisku) zam. Nowa Wieś, ul. Górna 11 
Wioletta Kamińska - tel.: 254 02 89 - pielęgniarka środowiskowo -  rodzinna,
17 lat pracy (3 w środowisku) zam. Wronki, ul. Myśliwska 39
VioIetta Wyrębska - tel.: 254 10 05 - pielęgniarka środowiskowo -  rodzinna,
9 lat pracy (3 w środowisku) zam. Wronki, ul. Zacisze 45
M arzena Spychała -  tel.: 254 92 70 - pielęgniarka środowiskowo -  rodzinna,
13 lat pracy (2 w środowisku) zam. Wronki, oś. Borek 8 F/9 
Anna W itek -  Biedziak -  tel.: 254 72 35 - położna środowiskowa,
8 lat pracy zam. Wróblewo 5
Każda z nas pracowała również w szpitalach o wysokim poziomie leczenia jak np. 
Akademia Medyczna, szpitale wojewódzkie, oddziały specjalistyczne.
Wszystkie dysponujemy własnymi środkami transportu (dojazd do pacjenta).
Świadczymy bezpłatne usługi pielęgniarskie w domu pacjenta w zakresie:
• Pomiary RR i tętna na zlecenie oraz diagnostycznie bez zlecenia -  na prośbę pacjenta
• Pomiary poziomu cukru -  na zlecenie lub prośbę pacjenta
• Stawiane baniek bezogniowych
• Pielęgnacja przewlekle i obłożnie chorych
• Patronaże u dzieci
• Załatwianie spraw socjalno -  bytowych
• Opieka poszpitalna i pooperacyjna
• Udzielenie porad pielęgniarskich dotyczących promocji zdrowia i profilaktyki chorób
• Wykonywanie wszystkich zleceń lekarskich sprzętem jednorazowym
• Udostępnianie sprzętu do pielęgnacji obłożnie chorego w domu: materace przeciwo- 

dleżynowe, kółka przeciwodleżynowe, podsuwacze i kaczki
Położna pracująca w naszym zespole posiada uprawnienia z zakresu szkoły rodzenia. 
Świadczy bezpłatne usługi w zakresie:
• Promocja zdrowia i profilaktyki chorób kobiecych
• Opieka przed i po zabiegach ginekologicznych
• Opieka nad kobietą ciężarną po porodzie i nad noworodkiem
• Profilaktyka przeciwnowotworowa -  uczy, jak samemu badać piersi
• Pomiar tętna płodu specjalistycznym sprzętem
Współpracujemy ze wszystkimi lekarzami. Wszystkie nasze czynności i zabiegi oparte są na 
pełnych kwalifikacjach zawodowych oraz wieloletnim doświadczeniu w pracy z pacjentem w 
środowisku domowym. Zawsze służymy radą i pomocą osobom, które do nas się zwrócą. 
Inform ujem y pacjentów, że nie obowiązuje rejonizacja, a wybór pielęgniarki jest do­
browolny. Istnieje możliwość ponownego wyboru pielęgniarki środowiskowo -  rodzin­
nej. Ten ponowny wybór jest nieodpłatny.
Podajemy do wiadomości, iż wszystkie złe opinie wypowiadane i przekazywane przez nie­
przychylne nam osoby, i wprowadzające W’ błąd pacjentów są nieprawdziwe i nie mają żadne­
go uzasadnienia.
Zapraszamy do korzystania z naszych usług i przypominamy o konieczności wyboru 
pielęgniarki do końca marca 1999roku.

N O R W 1 C H
U N I O N

Najlepsze zabezpieczenie Twojej przyszłości
O TW A RTY FU N D U S Z  

EM ERYTALNY

Przedstawiciel Handlowy 
Tomasz D ąbrow ski

Samołęż 26, tel’. (067) 254-00-78
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Niepubliczny Zakład Opieki Zdrowotnej 
Przychodnia Lekarska „ A L F A ” 

SŁAWOMIR MIZIELSKI
Wronki, ul. Partyzantów 14 

Tel.: (0-67) 254 05 41

Szanowni Państwo!

Jeżeli jeszcze nie wypełniliście deklaracji wyboru lekarza wymaganej przez Kasę Chorych, zachęcam 
do wyboru naszej przychodni. Deklarację można kserować lub pobrać w iększą ilość w rejestracji 
przychodni ALFA .

Wypełnia ją  każdy mający źródło dochodu (praca, renta, emerytura, zasiłek) oraz bezrobotni nie 
mający zasiłku ale zarejestrowani w Urzędzie Pracy.
Osoby będące na utrzymaniu (dzieci, studenci, małżonkowie) należy wpisać w tabelkę w dolnej części 
deklaracji. Wypełnioną deklarację, osobiście lub przez kogoś, proszę oddać w rejestracji przychodni 
ALFA.
Ostateczny termin składania deklaracji upływa z dniem 30 marca 1999 roku.

Z poważaniem 
Kierownik Przychodni Lekarskiej „ALFA”

lek. Sławomir Mizielski

W Przychodni Lekarskiej ALFA przyjmują:

Dr Sławomir Mizielski 
Dr Hanna Włudzik 
Dr Dorota Zadworna -  Dzieszko 
Dr Joanna Kalita 
Dr Joanna Mizielska

lekarz specjalista medycyny rodzinnej i internista
specjalizuje się w dermatologii
lekarz chorób dziecięcych
specjalizuje się w chorobach dziecięcych
lekarz specjalista medycyny rodzinnej i internista
(przyjmuje w poradni we Wróblewie, zapisuje także
pacjentów z Wronek)

W przychodni ALFA przyjmuje ponadto:

Dr Katarzyna Hansz (z Poznania) -  specjalista ginekolog-położnik 
Dr Maciej Krajewski (z Poznania) -  specjalista ortopeda

Planujemy w przyszłości zatrudnienie także innych specjalistów.

Prowadzimy: fizykoterapię, zabiegi pielęgniarskie i lekarskie ( w tym drobne 
zabiegi chirurgiczne ze znieczuleniem), EKG z opisem internisty, badania kierowców.

Mamy nowoczesny sprzęt diagnostyczny i terapeutyczny.

Zapisujemy również pacjentów spoza gminy Wronki -  z gmin sąsiednich.

V
Przychodnia ALFA pracuje także dla Kasy Branżowej

J
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SPORT Redaguje: Artur Hibner

I  LIGA

Skopana nadzieja
Amica W ronki uległa Lechowi Poznań 0:2 (0:1).
W inauguracyjnym spotkaniu rundy wiosennej (26 lutego) Amica 
Wronki spotkała się na wyjeździe z Lechem Poznań. Piłkarze 
wronieccy na murawę weszli trochę spięci. Podania wron- 
czan w większości były niedokładne, a akcje rozgrywane 
bez polotu. Słabo zagrała para wronieckich debiutantów:
Paweł Pęczak i Mariusz Kukiełka. Choć w piątkowym 
spotkaniu Amica oddała więcej celnych strzałów na bram­
kę - to Lech był zespołem lepszym, udokumentował to 
dwoma zdobytymi bramkami po jednej w każdej odsło­
nie. Pierwszy raz piłkę z siatki Jarosław Stróżyński mu­
siał wyciągać już w 9. minucie meczu, gdy lechici uzyskali 
prowadzenie po fatalnym błędzie Piotra Dubieli. Drugi raz: 
w 58. minucie, gdy sędzia podyktował rzut karny za faul wro- 
nieckiego bramkarza na poznańskim napastniku. Drużyna wroniecka 
trzykrotnie poważnie zagroziła bramce poznaniaków - dwa razy nie 
potrafił swej szansy wykorzystać Paweł Kryszałowicz, raz Dubiela.

III LIGA

KOMPROMITACJA
W niedzielę, 7 marca w meczu z Pogonią Świebodzin - trzecioligowe 

rezerwy Arniki Wronki zainaugurowały rundę wiosenną. Amica wystą­
piła w roli gospodarza na boisku Sparty w Szamotułułach; na stadionie 
w Popowie remontowany jest bowiem budynek klubowy.

W Arnice zagrało dwóch pierwszoligowców: Andrzej 
Przerada oraz Grzegorz Wódkiewicz i byli jednmi z naj­

słabszych aktorów niedzielnego spotkania. Oprócz 
Tomasza Lewandowskiego nie można zresztą pochwa­
lić żadnego z wronczan. Amica zagrała słabo: wolno 
wyprowadzała akcje, niepewnie interweniowała obro­
na. Pogoń Świebodzin (zasilona w tym roku m.in.: 

Mariuszem i Tomaszem Bekasami, Jackiem Chromiń­
skim, Markiem Czerniawskim i Piotrem Soczyńskim) 

grała szybko i składnie. Szczególnie groźne były kontry 
gości: dwie zakończyły się bramkami. Zespół wroniecki 

pierwszego gola utracił już w 4. minucie meczu. Dwie na­
stępne bramki padły w 58. i 80. minucie. Drużyna Arniki w całym 
meczu miała zaledwie jedną stuprocentową okazję do zdobycia gola. 
Podopieczni Ryszarda Marcinkowskiego zasłużenie wygrali z Arniką 3:0.

KLASA OKRĘGOWA

Bez trenera!
Czarni Wróblewo 22 lutego rozpoczęli sparingi na wolnym powie­
trzu. Cztery dni później, nieoczekiwanie, rezygnację z funkcji tre­
nera złożył Leszek Biedziak. Nie wiadomo, jak zawirowania we Wró­
blewskim klubie wpłyną na cykl przygotowawczy do rozgrywek. Jed­
no jest pewne, poszukiwanie nowego szkoleniowca winno zakończyć się 
jak najwcześniej. Wszak już 20 marca startuje poznańska klasa okręgowa. 
W poniedziałek, 22 lutego Czarni Wróblewo rozgrywali wyjazdowe 
spotkanie z Wartą Obrzycko. Wróblewianie bardzo dobrze radzili so­
bie w trudnych, zimowych warunkach i do przerwy prowadzili już 
3:0. W drugiej odsłonie w drużynie z Wróblewa trener (zważając na 
korzystny rezultat) dokonał wielu zmian. Nieporozumienia i błędy w 
obronie wpłynęły na to, że gra się wyrównała. Zespół Obrzycka zaapli­
kował gościom trzy bramki, wróblewianie odpowiedzieli jednym golem. 
Czarni Wróblewo pokonali Wartę Obrzycko 4:3. Bramki dla drużyny z 
Wróblewa zdobyli: M. Prętki, R. Ignasiński, J. Góral.
Tydzień później na boisku we Wróblewie rozegrany został mecz rewan­
żowy z zespołem Obrzycka. Czarni byli na tyle nieskuteczni, że przy 
strzeleniu wszystkich bramek musieli ich wyręczyć warciarze. Zespół 
gospodarzy uległ Warcie Obrzycko 2:3, choć samo spotkanie było wy­
równane - zwycięskiego gola goście zdobyli w ostatniej minucie meczu. 
W niedzielę, 7 marca Czarni Wróblewo rozgrywali wyjazdowy mecz 
kontrolny z Fortuną Wieleń. Pomimo, iż w spotkaniu nie grało kilku

czołowych piłkarzy z Wróblewa, Czarni w pojedynku z wyżej noto­
wanym zespołem z Wielenia spisali się dobrze. Po wyrównanym meczu 
wróblewianie zremisowali 1:1, gola tracąc dopiero w końcówce spo­
tkania. Bramkę dla Czarnych Wróblewo zdobył Robert Ignasiński.

PO M OGLI „CZARNYM ” - x
Zarząd LZS „Czarni” Wróblewo składa serdeczne podziękowania 
wszystkim instytucjom i osobom za pomoc finansową dla naszego 
klubu. Szczególnie dziękujemy fundatorom nagród w loterii fanto­
wej podczas naszej zabawy karnawałowej w dniu 12.02.99 r. Impre­
zę sponsorowali:
„STANMET” s.c. Nowak - Popowo, SP .Postęp”, „Telesoff’, „Oli- 

no”, PPHU .Progres” Ćmachowo, „Gebar” Ćmachowo, „Sano” Ćma- 
chowo, SC „Kram”, Stacja diagnostyczna-Ćmachowo, „AgroZbyt” - 
Buk, „Lemco” Wronki, „Amica” SA, Księgarnia - Maria Kubiś; skle­
py: Krzysztofa Siudy, Teresy Ratajczak, Czesławy Nowak, Haliny Sa- 
wali, J. Janika i A. Pieprzyka, Tadeusza Hojana, Bogumiły Kapłon - 
Biezdrowo, Danuty Szczypiorskiej; kwiaciarnia Bogumiły Wieczorek; 
Jacek Góral, Grzegorz Sobkowski, Wojciech Graczyk, Róża Wrembel, 
Jan Wrembel, Krzysztof Wiśniewski, Przemysław Dembski, Grzegorz 
Urban, Wiesław Chojan, Lidia i Krzysztof Kremerowie.
Dziękując naszym sympatykom, zapewniamy, że całkowity do­
chód z balu zostanie wykorzystany na działalność sportową klubu.
\ _____________ W  imieniu organizatorów: Leszek Biedziak y

K R Ę G L E UDANE MISTRZOSTWA
W dniach 20-21 lutego na kręgielni KS Czarna Kula Poznań roze­

grane zostały Mistrzostwa Okręgu Poznańskiego w kręglarstwie kla­
sycznym dzieci i juniorów. Tradycją już stało się, że na imprezach tej 
rangi czołowe lokaty zajmują zawodnicy RzKK Dziewiątka Wronki.

W kategorii juniorów oczekiwań trenerów nie zawiódł Filip Brzó­
ska. Zawodnik Dziewiątki i jedyny reprezentant Polski w gronie 
juniorów pewnie pokonał rywali i wywalczył złoty medal oraz tytuł 
Mistrza Okręgu Poznańskiego. W konkurencji par juniorzy wroniec­
cy: Michał Rzepa i Filip Brzóska - zajęli trzecią pozycję.
Wśród juniorek podwójną wicemistrzynią (indywidualnie i w parach) 
okręgu poznańskiego została Beata Elmiś. Drugą pozycję zajęła tak­
że w parze z Beatę - M ariola Rybarczyk.

W kategorii dzieci doskonale wypadła cała grupa zawodników Dzie­
wiątki. Wart podkreślenia jest fakt, iż dla większości z nich były to 
pierwsze poważne zawody. Drugie miejsce i tytuł wicemistrzowski 
zdobyła Ilona Pospieszna, miejsce trzecie wywalczyła Beata Pujanek. 
W finałowych rozgrywkach wysokie pozycje zajęły: B arbara Sta­
chowiak (5. miejsce) i Julita Fowie (7. miejsce).

Mistrzostwa Okręgu były jednocześnie dla juniorek i juniorów 
eliminacjami do Mistrzostw Polski. Wyniki osiągnięte przez: Filipa 
Brzóskę, Michała Rzepę, Beatę Elmiś i Mariolę Rybarczyk - pozwo­
liły zakwalifikować się im do tej najważniejszej imprezy w sezonie, 
która odbędzie się w dniach 8-9 maja w Gostyniu.
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Bardzo bogaty był tegoroczny sezon halow y drużyn tram pkarzy m łod­
szych  (roczn ik  1986-87) Arniki.

Już na początku stycznia, w dniach od 8 do 10 stycznia br. drużyna wro- 
niecka wzięła udział w turnieju AVANTI-CUP’99 w Gdańsku. Amica w 
meczach grupowych wygrała 2:1 z Wisłą Tczew, 1:0 z Dynamem Kijów, 
zremisowała 1:1 z Jagiellonią Białystok oraz przegrała 1:0 z Lechią 
Gdańsk. W meczu o piąte miejsce wronczanie zmierzyli się z krakowską 
Wisłą. Mecz w regulaminowym czasie zakończył się remisem 0:0. Rzuty 
karne celniej jednak egzekwowali wiślacy, zwyciężając Arnikę 2:1.

Przez szes'ć następnych weekendów wronieccy trampkarze brali udział w 
HALOWEJ LIDZE TRAMPKARZY MŁODSZYCH. Formuła ligi była 
taka, iż każda z 6 drużyn biorących udział w rozgrywkach (Sparta Sza­
motuły, Promień Opalenica, Sokół Pniewy, Polonia Nowy Tomyśl, Pa­
tria Buk, Amica Wronki) organizowała u siebie jeden turniej. Punkty każ­
dego z nich zaliczane były do klasyfikacji generalnej. Bardzo zacięta walka 
trwała aż do samego końca. W ostatnim turnieju (27 lutego w Szamotu­

łach) zwyciężył zespół Arniki. W ronieccy tram pkarze zdobyli najw ięk­
szą liczbę punktów  (22) i m istrzostw o ligi - wyprzedzając Sokoła Pnie­
wy (19 pkt.) oraz Promień Opalenicę (17 pkt.).

W okresie ferii zimowych wronieccy zawodnicy formę szlifowali na dzie­
sięciodniowym obozie w Gryfinie. Bardzo dobre warunki treningowe i 
bytowe przyczyniły się do pełnej realizacji założeń szkoleniowca, Grze­
gorza Figasa.

W dniach 19-21 lutego trampkarze Arniki wzięli udział w jednym z najbar­
dziej prestiżowych turniejów w tej kategorii wiekowej -  HALOWYM 
TURNIEJU IM. A. GRABKI w Krakowie. Do udziału w rozgrywkach 
zaproszono 6 drużyn krajowych i 4 zagraniczne. Zespól wroniecki zwy­
ciężył 2:1 ze Śląskiem Wrocław, zremisował 1:1 z Kłajpedą (Litwa) i 0:0 z 
Vienną Wiedeń (Austria) oraz przegrał 0:1 z Wisłą Kraków. W meczu o 
piąte miejsce wronczanie ulegli rówieśnikom z Rapidu Wiedeń 0:2 (Au­
stria). Miłym akcentem było wyróżnienie zawodnika Arniki, Romana To- 
naka -  tytułem najlepszego obrońcy turnieju. Wronieccy piłkarze mogli 
pochwalić się także tym, iż jako jedyni nie przegrali ze zwycięzcami -  
Vienną Wiedeń. Pobyt w Krakowie był również doskonałą okazją do zwie­
dzenia największych zabytków tego miasta: Wawelu, Starego Rynku, Su­
kiennic, Kościoła Mariackiego z ołtarzem Wita Stwosza.

Na zakończenie sezonu halowego (6-7 marca) trampkarze Arniki Wronki 
wzięli udział w turnieju „PRZEDWIOŚNIE” w Piasecznie koło Warsza­
wy. W rozgrywkach udział wzięło 16 najlepszych drużyn krajowych (m. 
in. ŁKS Łódź, Stomil Olsztyn, Petrochemia Płock, Lechia Gdańsk, Jagiel- 
lonia Białystok). Podopieczni Grzegorza Figasa spisali się bardzo dobrze. 
Zajęli czwarte miejsce i nie przegrali żadnego meczu. Piłkarze Arniki w 
meczu o finał zremisowali 0:0 ze Stomilem Olsztyn i odpadli dopiero w 
rzutach karnych. Podobnie było w meczu o miejsce trzecie z Lechią Gdańsk: 
remis 0:0 i porażka w karnych. Wronieccy trampkarze dobrą, ułożona grą 
- potwierdzili, że należą do ścisłej czołówki w polskim futbolu. Podczas 
turnieju piłkarze Arniki mieli okazję spotkać się z wieloma gwiazdami kra­
jowej piłki nożnej, uścisnęli m. in. dłoń trenera reprezentacji Polski -  Ry­
szarda Wójcika. Wronieccy zawodnicy do Piaseczna wyjechać mogli dzię­
ki pomocy finansowej rodziców i sponsorów. A. H.

Turniej Pluszowego Misia
W dwie kolejne soboty, 20. i 27. lutego w sali Zespołu Szkól Zawodo­
wych nr 2 odbyła się trzecia edycja konkursu zabaw ruchowych Pluszo­
wy Miś. We wcześniejszym terminie udział w turnieju wzięły dzieci z 
klas I-III ze Szkoły Podstawowej nr 1, SP nr 3 i SP w Biezdrowie; tydzień 
później ich rówieśnicy ze Szkoły Podstawowej nr 2, SP w Chojnie i SP w 
Nowej Wsi. Organizatorem imprezy był Szkolny Związek Sportowy.

Najmłodsi rywalizowali pomiędzy sobą w popularnych wyścigach rzę­
dów. Organizatorzy zawodów prze­
widzieli aż 12 konkurencji o różnym 
stopniu trudności (w zależności od 
wieku). Był więc i bieg w kaloszach, 
w tunelu, tor przeszkód, sadzenie 
ziemniaków, bieg z rakietą i worecz­
kiem. Za zwycięstwo w danej kon­
kurencji określona szkoła dostawała 
3 pkt., za drugie miejsce 2 pkt., za 
trzecie 1 pkt.

W turnieju z 20. lutego, po wszyst­
kich konkurencjach najwięcej punk­
tów (28) zgromadziła Szkoła Podsta­
wowa nr 3, za nią uplasowała się SP 
nr 1 (25 pkt.), a następnie SP w Biez­
drowie (17 pkt.).

W zawodach, które odbyły się ty­
dzień później, triumfowała Szkoła 
Podstawowa nr 2 (27 pkt.), druga 
była SP w Nowej Wsi (25 pkt.), trze­
cia SP w Chojnie (19 pkt.).

D zieci z „T rójki” i „D w ójk i” otrzym ały  w nagrodę w ielk iego p luszo­
w ego m isia, który przez rok gościć będzie w ich szkole. Wszyscy uczest­
nicy zawodów otrzymali zaś słodycze.

Na podkreślenie zasługuje doskonała atmosfera turnieju, gorący doping 
dzieci, ich rodziców i opiekunów. Podziękowania należą się sędziom: Lesz­
kowi Biedziakowi, Katarzynie Chojan, Jerzemu Kaczmarkowi, Wiesławowi 
Dominiczakowi. A . H.



Czy wiesz jak postąpić, gdy w życie weszła reforma emerytur?
Co to jest: I , II i III filar ubezpieczenia?
Czy lepiej zostać w starym systemie, czy przejść do nowego?

WYCZERPUJĄCE INFORMACJE dla pracodawców i pracowników, jak i osób prowadzących
własną działalność gospodarczą, można uzyskać już dzisiaj,
aby bez pośpiechu przygotować się do przyszłych zmian, pod telefonem nr:

©  254  12 77
Serdecznie zapraszam. Nie zwlekaj i proś o informację.

Mateusz i Dawid Kudyk
ur. 1 1 . 1 2 . 1 9 9 7  r

|  _____ J I___ l—'---------i I—-----1

OKPOZ

P O Z N A Ń S K A
FA B R Y K A
O K IE N

\  OKNA * DRZWI
- r  PCV i ALUMINIUM

* ROLETY ZEWNĘTRZNE *
* BRAMY GARAŻOWE
* PARAPETY
* SUFITY PODWIESZANE
* DRZWI HARMONIJKOWE
* MOSKITIERY (siatki na owady)

— Raty be* żyrantów —
Biura handlowe KA-NO zapraszają;

Szamotuły, Rynek ul. Średnia, tel.: (0 6 1) 292 28 55 
Wronki, ul. Łąkowa 43 czynne w godz. 15.00 -  20.00

Tel.: (067) 254 08 35; kom.: 0602 849 090

Płatnik VAT
Produkcja: Poznań, ul. Św. Michała 24. 

Tel. (061)877 44 97


